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Obchody Dnia Wojska Polskiego oraz 33 rocznicy powstania MO i SB 

.Wręczenie nominacji generalskich 
E. Gierek, H. Jabłoński i PJaroszewicz na spotkaniu w Belwederze

10 bm. w przededniu dorocz 
nego święta Ludowego Woj. 
ska Polskiego oraz z okazji 33 
rocznicy powstania Milicji O- 
bywatelskiej i Służby Bezpie­
czeństwa — I sekretarz KC 
PZPR Edward Gierek wręczył 
w Belwederze członkowi Biu­
ra Politycznego KC, ministro­
wi spraw wewnętrznych, gen. 
bryg. Stanisławowi Kowalczy 
kowi — akt nominacji na sto 
pień generała dywizji.

W imieniu władz partyjnych 
i państwowych Edward Gie­
rek serdecznie pogratulował 
S. Kowalczykowi wyróżnienia. 
Nominacja ta — powiedział — 
jest jeszcze jednym dowodem 
wysokiego szacunku i uznania 
dla pracy Milicji Obywatel­
skiej i Służby Bezpieczeństwa 
w ich działalności dla dobra 
ojczyzny i socjalizmu. r

I sekretarz KC PZPR życzył 
ministrowi snraw wewnętrz­
nych dalszych sukcesów i ak­
tywności w odpowiedzialnej 
pracy dla kraju.

Dziękując za zaszczytne w^ 
różnienie S. Kowalczyk stwier 
dził. że nominację traktuje ja 
ko wyraz uznania dla pracy 
wszystkich funkcjonariuszy 
MO i SB.

W uroczystości uczestniczyli 
członkowie najwyższych władz 
partyjnych i państwowych: 
Henrvk Jabłoński,. Piotr Jaro­
szewicz, Edward Babiwh. Wła 
dysław Kruczek. Wojciech Ja 
ruze’ski. Stanisław Kania. Je­
rzy Łukaszewicz. Alojzy Kar­
koszka, Andrzej Werblan. 
Zdzisław 2andarowski oraz 
Stanisław Gucwa, Tadeusz W.

Koncerty, akademie, spotkania

Dzień Wojska Polski ego w Wie I kopo Isc e
Przed 34 laty do boju z fa­

szystowskim najeźdźcą pod 
Lenino weszły oddziały 1 Dy­
wizji Wojska Polskiego im. Ta 
deusza Kościuszki. Również w 
Wielkopolsce trwaja obchody 
związane z tą rocznicą. W 
miastach, wsiach, zakładach 
pracy, instytucjach j szkołach 
odbywają się okolicznościowe 
akademie, wieczornice, spot­
kania z weteranami II wojny 
światowej, liczne imprez?/ i 
zawody sportowe.

Wczoraj w Kaliszu odbyło 
się spotkanie kierownictwa po 
lityczno - administracyjnego 
województwa z oficerami Woj 
ska Polskiego. działaczami 
Związku Bojowników o Wol­
ność i Demokracje oraz Ligi 
Obrony Kraju. Natomiast ju­
tro, 12 bm. po capstrzyku. któ­
ry przejdzie ulicami miasta, 
zostanie odsłonięta tablica pa­
miątkowa ku czci żołnierz'"’ 4 
Dywizji Piechoty I Armii Woj

J. Zabłocki 
przewodniczącym Koła 

Poselskiego „Znak"
W związku ze śmiercią po­

sła Konstantego Łubieńskiego 
— dotychczasowego przewod­
niczącego Koła Poselskiego 
„Znak”, członkowie tego kola 
wybrali nowego przewodniczą 
cego posła Janusza Zabłockie­
go. (PAP)

Młyńczak; członkowie kierów 
nictwa MON i MSW.

Następnie odbyła się uroczy 
stość wręczenia aktów nomi­
nacyjnych generałów różnych 
stopni 12 generałem i ofice­
rom WP i MO.

Akty te z rąk Edwarda GLer 
ka otrzymali: na - stopień ge­
nerała broni WP — generało­
wie dywizji: Zbigniew Nowak 
i Mieczysław Erwin Obiedziń. 
ski; na stopień generała dy­
wizji — generałowie brygady: 
Aleksander Grabowski i Ta­
deusz Obroniecki; na stopień 
generała brygady — pułkow­
nicy: Zbigniew Blechman, Je­
rzy Wacław Bończak, Edward 
Łukasik, Marian Zdzisław Pa­
sternak. Jan Wojtala, Stani­
sław Józef Żak.

Akty nominacyjne na sto­
pień generała brygady MO o_ 
trzymali pułkownicy; Jerzy 
Ćwiek i Stanisław Łyszkow- 
ski.

Zwracając się do zebranych, 
przewodniczący Rady Państwa 
Henryk Jabłoński powiedział 
m. im.: „Witam serdecznie 
wszystkich przybyłych na uro 
czystość wręczenia nominacji 
generalskich, a przede wszy­
stkim I sekretarza KC PZPR 
Edwarda Gierka, który przez 
tradycyjne już uczestnictwo 
w takich uroczystościach pod 
kreślą wymownie stosunek par 
tii i swój osobisty, do sił zbrój 
nych i organów strzegących 
ładni publicznego ich wielką 
zarówno w sensie material­
nym jak i moralnym rolę w 
bud o wm iót w: e s ocj alist yczn ym 
w naszym kraju, w walce na­

ska Polskiego. Wieczorem, w 
czasie akademii. Zarząd Woje­
wódzki ZBoWiD otrzyma sztan 
dar ufundowany przez społe­
czeństwo.

W Koninie i województwie 
odbywają się liczne spotkania, 
zawody strzeleckie oraz wie­
czornice. Specjalna akademia 
odbędzie się 15 października w 
Wojewódzkim Domu Kultury.

Podobna akademia w Lesz­
nie odbędzie się dzisiaj o go­
dzinie 16 w Wojewódzkim Do­
mu Kultury. W wielu instytu­
cjach, szkołach i zakładach 
pracy odbywają się wieczorni­
ce oraz liczne imprezy.

W Pile w Dniu Wojska na 
placu Zwycięstwa odbędzie się 
odprawa wart. Następnego 
dnia władze polityczno-admi-

I krótko + krótko + krótko + krótko + krótko + krótko + krótko + krótko

Wybory w Zairze
W niedzielę zakończył się pier­

wszy etap trzyczęściowych wybo­
rów w Zairze w ramach tzw. de­
mokratyzacji rządów prezydenta 
M. S. ,Seko. Były to pierwsze od 
1970 roku wybory w tym kraju. 
Wyniki pierwszego etapu będą 
znane dzisiaj.

M. D. Genscher w Japonii
W poniedziałek przybył do To­

kio minister spraw zagranicznych 

szego narodu o postęp i pokój 
na świecie.

Jest d^iś, podkreślił H. Ja­
błoński, nasze ludowe wojsko 
prawdziwą szkołą wychowa­
nia patriotycznego i obywatel 
skiego. Zarazem ważne jest to, 
że w dobie rewolucji naukowo 
-technicznej podnosi ogólny 
poz i om wyk szt ałeen i a techn i - 
czmego, co łącznie zwiększa 
walory tych, którzy przez służ 
bę wojskową przechodzą, po­
mnaża ich możliwości aktyw­
nego uczestnictwa w dalszym 
rozwoju ojczystego kraju.

Aby naród mógł dynamicz­
nie się rozwijać i tworzyć co­
raz to nowe wartości potrzeb­
ni7 mu pokój na granicach, ale 
również spokój i ład wewnętrz 
ny. Stojące na jego straży si­
ły są więc ważnym ubezpie­
czeniem Interesów narodu i 
państwa.

Dlatego, zgodnie z dyrektv_ 
wa Biura Politycznego KC 
PZPR, na wspólnym uroczy­
stym spotkaniu wręczane są 
nominacje generalskie dla o- 
bu resortów.

W imieniu wyróżnionych po 
dziękował gen. broni Zbigniew 
Nowak, który zainewnił, że Lu 
dowe Wojsko Polskie orat Mi 
licj a Obywatelska i Służba 
Bezpieczeństwa wszystkie za­
dania jakie przód nimi stawia 
partia i państwo — będą na­
dal wypełniać w imię bezpie­
czeństwa i rozkwitu ojczyz­
ny.

Następnie odbyło się socfkn 
nie kierownictwa partii i nań 
stwa z nowo minowanymi ge 
nerałami. (PAP) 

nistracyjne województwa spot 
kają się z przedstawicielami 
Wojska Polskiego, działaczami 
ZBoWiD-u oraz LOK-u.

Wczoraj w Poznaniu odbył 
się koncert poświęcony roczni­
cy. Przybyli nań przedstawicie 
le władz polityczno-administra 
cyjnych województwa, przed­
stawiciele organizacji społecz­
nych, kombatantów, wojska. 
Obecni byli również dowódca 
Wojsk Lotniczvch gen. dyw. 
pilot Tadeusz Krepski oraz mi­
nister pełnomocny, konsul ge­
neralny ZSRR w Poznaniu Ni­
kołaj Gusjew. Po części ofi­
cjalnej zebrani obejrzeli spe­
cjalny program przegotowany 
przez Zespół Estradowy Wojsk 
Lotniczych „Eskadra” oraz wy 
słuchali kilku utworów w wy­
konaniu reorezentacejnej Or­
kiestry Wojsk Lotniczych pod 
dyrekcją ppłk. Juliana Kwiat­
kowskiego. (jk)

RFN H. D. Genscher. W czasie 
dwudniowego pobytu w tym mie­
ście przeprowadzi on rozmowy z 
szefem dyplomacji japońskiej I. 
Hatoyamą.

Misja armii libańskiej
W poniedziałek 10 bm. udała 

się na tereny południowego Liba 
nu pierwsza misja regularnej ar­
mii libańskiej, mająca na celu 
techniczne przygotowania dla 
wprowadzenia jednostek tej od bu

Cena 1 zł
Wyd. AB

Prezes Rady Ministrów
uda się do Bułgarii

Na zaproszenie przewodni­
czącego Rady Ministrów Ludo 
wej Republiki Bułgarii Stańko 
Todorowa uda się wkrótce do 
Bułgarii z oficjalną przyja­
cielską wizytą prezes Rady 
Ministrów Polskiej Rzeczypos­
politej Ludowej Piotr Jarosze­
wicz. (PAP)

Międzynarodowy
Komitet Oświęcimski 

obraduje w Warszawie
W Oświęcimiu rozpoczęło 

się dziś 2-dniowe walne zgro­
madzenie Międzynarodowego 
Komitetu Oświęcimskiego- O- 
ceniona zostanie działalność ko 
miłetu w ostatnich 7 latach, 
wybrane zostaną nowe władze 
organizacji.

Uczestnicy obrad oddali hołd 
pamięci ofiar pomordowanych 
w hitlerowskim obozie kon­
centracyjnym Auschwitz-Bir- 
kenau. Uczczono pamięć żoł­
nierzy radzieckich, którzy po­
legli w walkach o wyzwolenie 9 
Oświęcimia.

W obradach udział biorą de 
legać je krajowych organizacji 
byłych więźniów Oświęcimia- 
Brzezinki z 14 państw.

W czasie inauguracji obrad 
walnego zgromadzenia Między 
narodowego Komitetu Oświę­
cimskiego odczytano list skie­
rowany do uczestników obrad 
przez prezesa Rady Ministrów 
Piotra Jaroszewicza. (PAP)

„Sojuz-25“ na orbicie

Przygotowania załogi 
do powrotu na Ziemię
Drugi dzień pracy radziec­

kich kosmonautów Władimira 
Kowal encka i Walerija Riwmi 
na rozpoczął się w niedznelę c 
godzinie 23.30 czasu moskiew­
skiego.

Zgodnie z programem, kos­
monauci sprawdzili działanie 
systemów pokładowych „So- 
juz-25” i wykonywali zaplano­
wane prace.

W poniedziałek o godzinie 
7.09 rozpoczęto automatyczne 
zbliżanie statku „Sojuz-25” ze 
stacją „Salut-6”, a następnie 
z odległości 120 m — operację 
cumowania.

Z powodu pewnych odchy­
leń od przewidzianego progra­
mu.tej operacji połączenie zo­
stało odwołane.

Załoga rozpoczęła przygoto­
wania do powrotu na Ziemię 
Orbitalna stacja naukowa 
„Salut-6” kontynuuje lot.

PAP

dowującej się armii. Obiektem ba 
dań są dwa porty Sajda i Tyr o- 
raz miasteczko Nabatija, położone 
około 15 km od granicy z Izrae­
lem.

Obrady w Delhi
Krajowa Rada (Komitet Cen­

tralny) Komunistycznej Partii In 
dii omawia od 9 bm. w Delhi pro 
jekt referatu sprawozdawczego na 
XI zjazd partii, który ma odbyć 
się na początku przyszłego roku.

10 bm. odbyła się w War­
szawie, w siedzibie rządu, na­
rada, której przewodniczył 
prezes Rady Ministrów — 
Piotr Jaroszewicz. Wzięli w 
niej udział wicepremierzy, kie­
rownictwo Komisji Planowa­
nia przy Radzie Ministrów, 
ministrowie i prezesi, central­
nych związków spółdzielczych.

Jak informuje rzecznik, pra­
sowy rządu tematem narady 
było omówienie przebiegu 
prac nad projektem Narodo­
wego Planu Społeczno-Gospo­
darczego na rok przyszły, a 
zwłaszcza rozpatrzenie sposo­
bu jak najpełniejszego uwzglę­
dnienia w planie tych wszyst­
kich wniosków, które wypłv_ 
w a ją z IX Plenum KC PZPR. 
Chodzi o przyjęcie takich roz­

Król Belgów Baudouin i
i królowa Fabiola
przybyli do Polski

Królowa Fabiola Fernanda Ma­
ria Mora y Aragon wywodzi się z 
rodziny hiszpańskiej. Wszechstron 
nie wykształcona, interesuje się 
muzyką, malarstwem i nauką. Od 
wielu lat patronuje organizowa­
nym w Belgii konkursom muzycz 
nym im. Królowej Elżbiety. Pro­
wadzi działalność charytatywną, 
opiekując się chorymi dziećmi i 
ludźmi w starszym wieku. Często 
wizytuje ośrodki opieki społecz­
nej. Patronuje budowie tzw. wio­
sek dla dzieci chorych.

Na zaproszenie przewodniczącego Rady Państwa Henryka 
Jabłońskiego, wystosowane w imieniu najwyższych władz 
PRL, przybyły wczoraj do naszego kraju z oficjalną wizytą 
Ich Królewskie Moście, król Belgów Baudouin I i królowa 
Fabiola-

Na warszawskim lotnisku Okęcie, udekorowanym flagami 
państwowymi obu krajów, króla Baudouina I i królową Fa- 
biolę powitali członkowie najwyższych władz PRL z prze­
wodniczącym Rady Państwa Henrykiem Jabłońskim i preze­
sem Rady Ministrów Piotrem Jaroszewiczem.

W godzinach popołudniowych król Belgów Baudouin I zło­
żył w Belwederze wizytę przewodniczącemu Rady Państwa 
Henrykowi Jabłońskiemu.

Król Baudouin T spotkał się wczoraj w gmachu Sejmu z 
I sekretarzem KC PZPR Edwardem Gienkiem- (PAP)

Król Belgów Baudouin I — 
przedstawiciel dynastii Saxe- 
Coboarg — urodził się 7 września 
1930 r. koronowany został 17 lipca 
1MHL r.

Konstytucja belgijska przewidu­
je dość znaczne prerogatywy kró­
lewskie. Monarcha ma prawo ni. 
in. inicjatywy ustawodawczej, mia 
nuje i odwołuje ministrów, nada- 
je stopnie wojskowe .rozwiązuje 
parlament, jest głównodowodzą­
cym sił zbrojnych.

Zgodnie ze swymi zainteresowa 
niami i wszechstronnym wykszt.ał 
ceniem król zajmuje się żywo 
problematyką międzynarodową, w 
tym Polską, zwłaszcza zaś naszą 
kulturą.

Probhmy studenckiej 
samorządności

W Warszawie rozpoczęło się 
wczoraj — pierwsze w nowym ro­
ku akademickim — posiedzenie ple 
narne Zarządu Głównego Socjali­
stycznego Związku Studentów Pol 
skich. Aktyw akademicki z całe­
go kraju dyskutuje nad sprawami 
samorządności studenckiej — jako 
podstawowej formy obywatelskie­
go wychowania.

Wiele miejsca zajmują sprawy 
dalszego rozwoju studenckiego ru 
chu naukowego, a także rocrpoczy 
nającego się już za kilka dni VI 
Festiwalu Kultury Studentów.

PAP

Decyzja PSN
Agencja Reutera informuje, że 

przywódcy jednego z dwóch naj­
większych ugrupowań politycz­
nych w Pakistanie — Pakistań­
skiego Sojuszu Narodowego (PSN) 
postanowili w niedzielę nalegać 
na szefa administracji wojskowej 
gen. Z. Haqa, aby jak najszybciej 
ustalił nową da-tę wyborów pow­
szechnych. 

wiązań, które sprzyjałyby in­
tensyfikacji produkcji towa­
rów na rynek i eksport, roz­
bojowi rolnictwa < gospodarki 
żywnościowej oraz budownic­
twa mieszkaniowego. Wymaga 
to odpowiedniego przegrupo­
wania sił i środków po to, aby 
w zmienionych warunkach za­
pewnić; realizację społecznych 
i ekonomicznych celów wyty­
czonych przez VII Zjazd par­
tii.

W ostatnich trzech miesią­
cach, od czasu zatwierdzenia 
przez rząd wytycznych do pla­
nu na 1978 r., prace nad pro- 
jektem NPSG zostały już po­
ważnie zaawansowane. Były 
one prowadzone równolegle: 
w ministerstwach i zjednocze- 

Dokończenie na sir. 2

Rozmowy radziecko-brytyjskie

A. Gromyko spotka! się
z D. Owenem

W poniedziałek minister 
spraw zagranicznych ZS-’R, 
Andriej Gromyko spotkał się z 
przybyłym do Moskwy szefem 
dyplomacji brytyjskiej, Davi- 
dem Owepem i przeprowadził 
z nim rozmowę na temat współ 
pracy ZSRR i Wielkiej Bryta­
nii.

Omawiano obecny stan i per 
spektywy rozwoju stosunków 
radziecko—brytyjskich, wpro­
wadzenie w życie porozumień 
zawartych na najwyższym 
szczeblu w Moskwie w 1975 ro 
ku.

Agencja TASS informuje, że 
ministrowie dokonali wymia­
ny poglądów na aktualne pro 
bierny międzynarodowe, przede 
wszystkim odnoszące się do 
bezpieczeństwa i współpracy 
w Europie, utrwalenia i pogłę 
bienia procesu odprężenia, za­
przestania wyścigu zbrojeń, 
podjęcia kroków rozbrojenio­
wych, odwrócenia niebezpie­
czeństwa wojny nuklearnej-

Rozmowy toczyły się w rze­
czowej, twórczej atmosferze.

PAP
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acja państwa i nar o

60 rocznica Rewolucji Październikowej Prace nad projektem NPSG
du. Tak w końco­

wym przemówieniu na&IN 
Plenum KC PZPR określił 
Edward Gierek sens i za­
kres naszego najbliższego 
działania. To, czego teraz 
mamy dokonać w robocie 
powszedniej, na każdym sta 
nowisku, każdego dnia, to 
nie bohaterszczyzna, nie 
wielki zryw czy słom,lany 
zapał, ale wytrwałe wyko­
nywanie tego, co do każde­
go należy. I robienie czegoś 
więcej ponad te powinno­
ści, często niezbyt ambitnie 
wyznaczane.

Racja stanu i narodu poi 
skiego polega po prostu na 
tym, „aby Polska rosła w 
siłę i ludziom żyło się dos­
tatniej”. Nie slogan to, lecz 
przecie nasz jedyny, pod­
stawowy cel i zadanie: 
takiego budowania potęgi 
kraju, aby szybko i nieza­
wodnie służyła ona w ży­
ciu codziennym wszystkim 
obywatelom. W tym mieści 
się ogromne pojęcie racji 
całego narodu.

Cały naród ją ucieleśnia 
i realizuje. Ale czy wszys­
cy czynią to jednakowo su­
miennie i serdecznie? Ko­
lejne Plenum KC partii 
wskazuje nie tylko na 
obiektywne utrudnienia w 
rozwoju społeczno - gospo­
darczym kraju,- lecz rów­
nież na subiektywne czyn­
niki w działaniu ludzi, w 
którym niewiedza, niepo­
radność, niechęć, cwaniac­
two lub sobiepaństwo, ukła 
dają się w jednakowy sku­
tek pomniejszający dobrą 
robotę większości narodu. 
Dlatego mówi się tak debit 
nie, że nie deklaracja — 
choćby z intencji najbar­
dziej patriotycznie szczera 
— ale robocze w y ni- 
k i wywodzące się z tej de­
klaracji, stanowią o rzeczy­
wistym stosunku do spraw 
kraju.

Wokół nich właśnie par­
tia buduje jedność narodu. 
I kto się czuje patriotą ten 
wie, co i jak należy robić. 
Ten czynić teraz będzie 
wszystko, by przyspieszyć 
bieg naszej nowoczesnej 
gospodarce, żeby szybciej 
też służyła taszy stk im. To 
jest właśnie aktualna racja 
stanu ogółu Polaków.

ZS

W przedrewolucyjnej Rosji 
około 3/4 dorosłej ludności sta 
nowili analfabeci. Liczba mie 
szkańców z wyższym i śred­
nim wykształceniem pełnym i 
niepełnym wynosiła 0,29 min, 
zaś w 1977 roku — 126,1 min 
osób.

Na początku roku szkolne­
go 1976/77 wszystkimi forma­
mi nauczania objętych było 
93,7 min osób. Liczba specja­
listów z wykształceniem wyż­
szym i średnim zawodowym 
zwiększyła się w 1976 roku do 
24 min, wobec 2,4 min w ro­
ku 1940 i 0,2 min w 1913 r.

Społeczeństwo radzieckie

juź od dawna uznawane jest 
za najwięcej czytające w świe 
cie. W latach 1918 — 1976 w 
ZSRR wydatno ponad 2,8 min 
książek i broszur o łącznym 
nakładzie 46 miLd egzemplarzy. 
W okresie władizy radzieckiej 
książki i broszury wydano w 
151 językach, z tego w 89 ję­
zykach narodów ZSRR. War­
to dodać, że piśmiennictwo 
wielu narodowości ZSRR pow 
stało dopiero po Rewolucji 
Pażdzierniilkowej.

W ZSRR drukuje s>ię 7844 
gazety, 4859 czasopism i in- 
nwh periodycznych wydaw-

We wszystkich republikach 
związkowych stworzono boga­
tą sieć placówek kiulturalno- 
ośwtialtowych. W 1976 roku w 
Kraju Rad było 350 000 biblio
tek, których 
zbiór wynosił 
plarzy.

W Związku

łączny księgo- 
4,2 mld egzem-

Radzieckim są
1323 muzea, które w 1976 ro­
ku odwiedziło prawie 133 min 
osób. Każda republika związ­
kowa ma swoje teatry zawodo 
we. Jest ich obecnie 573, pod­
czas gdy w roku 19-13 było 177. 
W ubiegłym roku w Kraju 
Rad było 154 200 kim. (PAP)

Po zjeździe spółdzielczości mieszkaniowej Sesja Zgromadzenia Ogólnego NZ

Projekt i Poznania

Spółdzielczy sejm, który 8—9 
października obradował w 
Warszawie, miał charak­

ter wybitnie roboczy. Mało mó­
wiono na nim o karierze spół­
dzielczości mieszkaniowej, wiele 
natomiast o problemach, które 
ta kariera przyniosła. Z faktu, że 
spółdzielczość jest dziś głównym 
inwestorem osiedli wynika ko­
nieczność czuwania nad realiza­
cją całego niemal budownictwa 
mieszkaniowego w miastach, a 
zwłaszcza nad jego jakością i 
kosztami, zdradzającymi niepo­
kojącą skłonność do wzrostu. Z 
kolei rola głównego gospoda­
rza zobowiązała spółdzielnie do 
organizowania sieci usługowej i 
życia społecznego w coraz licz­
niejszych i coraz większych o- 
siedlach.

Zgodnie z uchwałą zjazdową 
spółdzielczość ma przekazać w 
tej pięciolatce co najmniej 
950 000 nowych mieszkań, czyli 
aż 73 procent zasobów przyby­
wających miastom. Nowe m-iesz 
kania będą się znajdowały na 
ogół w osiedlach zaprojektowa­
nych przez biura spółdzielczości.

Spółdzielczość miała dotych­
czas niewielki wpływ na niektó­
re czynniki, decydujące o jako­
ści mieszkań i osiedli, na poziom 
wykonawstwa, wybór materiałów. 
Obecny rok przyniósł już pew­
ne zmiany w tej dziedzinie. O- 
pierając się na ustawie rządowej 
— bez niej pewnie nic by się nie

materiałów o niedostatecznej ja 
kości.

W ostatnich latach wprowadza 
no w budownictwie mieszkanio­
wym wiele nowych technologii, 
materiałów, wyrobów wyposaże­
niowych. O wyborze takich a nie 
innych rozwiązań decydował w 
praktyce wykonawca. Na pewno 
ułatwił sobie tymi nowościami 
pracę — przy okazji jednak kosz 
ty budownictwa znacznie wzro­
sły. Wydaje się zresztą komplet­
nym nieporozumieniem, że matę
riały zastępcze często o

udało wskórać spółdzielnie

dla odlewni w CSRS
zwiększyły wymagania stawiane 
wykonawcy, wprowadziły tzw. od 
biór bezuslerkowy. Odmówiły taik 
że zgody na dalsze stosowanie

mniejszej wytrzymałości, jak na 
przykład wykładziny podłogowe 
zastępujące klepkę — są niewie 
le tańsze, a niejednokrotnie na­
wet droższe od stosowanych po 
przednio. Nowoczesny przemysł 
mieszkaniowy, produkujący na 
coraz większą skalę, powinien do 
starczać wyroby możliwie tanie. 
Jeśli apetyt producenta okaże się 
zbyt wielki, trzeba umieć odmó­
wić kupowania jego wyrobów. 
Wydaje się, że właśnie spółdziel 
czość powinna mieć decydujący 
głos w tej sprawie.

Gos pod aro wani e spółdzielczy - 
mi zasobami nie jest już rzeczą 
łatwą. Spółdzielnie administrują 
obecnie 1,3 min mieszkań, co sta 
nowi 23 procent miejskich zaso­
bów. Trzeba tę ogromną liczbę 
mieszkań utrzymać w dobrym 
stanie technicznym.

Postanowienia zjazdu zapowia 
dają zwiększoną dbałość o osied 
Iowę życie i o interesy mieszkań 
ców domów spółdzielczych, sło­
wem wszystkich, którzy czekają 
dziś na mieszkanie.

URSZULA SZYPERSKA

Wystąpienia delegatów 
100 państw

W debacie generalnej XXXII 
sesji Zgromadzenia Ogólnego 
Narodów Zjednoczonych, któ­
ra kończy się w bieżącym ty­
godniu wzięli już udział przed 
stawiciele blisko 100 państw.

Głównym tematem wystą­
pień jest przede wszystkim po 
trzeba kontynuacji i rozszerza 
nia odprężenia w różnych 
dziedzinach stosunków mię­
dzynarodowych. W ostatnich 
dniach przemawiali kolejni 
przedstawiciel państw socja­
listycznych. (PAP)

Belgrad—77

Trwa debata
generalna

W stolicy Jugosławii w po-

po IX Plenum KC PZPR
Dok&ńczenie ze str. 1. 

niach, w sześciu specjalnie po­
wołanych zespołach problemo­
wych oraz w Komisji Plano­
wania. W trakcie tych prac 
nastąpiło zbliżenie propozycji 
resortów do założeń wynikają­
cych z przyjętych wytycz­
nych.

Osiągnięte rezultaty nie są 
jednak jeszcze wystarczające, 
zwłaszcza w świetle uchwał 
IX Plenum KC PZPR. Dalsze 
kierunki prac nad przyszło­
rocznym planem ? związany z 
tym wysiłek wszystkich orga­
nizacji gospodarczych powi­
nien polegać na dokonaniu 
głębsze) przebudowy struktury 
produkcji przemysłowej, na 
należytym zaktualizowaniu za­
łożeń handlu zagranicznego 
przy uwzględnieniu sytuacji w 
rolnictwie oraz na maksymal­
nym powiększeniu dostaw to­
warów na rynek.

Jeśli chodzi o przebudowę 
struktury produkcji przemy­
słowej sprawą niezmiernie waż 
ną jest zmniejszenie, w sto­
sunku do dotychczasowych 
propozycji resortów, wielko-
śai 
na

produkcji przeznaczanej 
cele inwestycyjne . W

niedziałek przed południem 
zabrali głos, ostatni mówcy, 
uczestniczący w debacie gene­
ralnej na posiedzeniach ot­
wartych przedstawicieli 35 
państw — sygnatariuszy aktu 
końcowego KBWE. Przema­
wiali: sekretarz wykonawczy 
Komisji Gospodarczej Europy 
Janez Stanowiik i dyrektor ge 
neralny UNESCO, Amadou 
Mahtar M, Bow.

Po południu. Wymiana poglą 
dów na sesji plenarnej sootka-

szczególności — należy ściśle 
dostosować rozmiary produk­
cji maszyn i urządzeń do po­
ziomu wynikającego z kwot 
jakie na ten cel będą mieli do 
dyspozycji inwestorzy. W re­
sortach powinny być nasilone 
prace związane z poszukiwa­
niem możliwości powiększenia 
założeń dotyczących produkcii 
rynkowej, zwłaszcza w tych 
branżach, które zużywają głów 
nie krajowe surowce, bądź w 
których nastąpi ograniczenie 
produkcji na cele inwestycyj- 
no-zaopatrzeniowe, co pozwo­
li wykorzystać cześć zwalnia­
nych w ten sposób zdolności 
wytwórczych i zaopatrzeń: a 
materiałowego dla rozszerzer/S 
produkcji towarów służących 
ludności.

Problem polega nie tylko na 
samym powiększaniu dostaw 
artykułów rynkowych, ale w 
równym stopniu na roz-
woju 
nych 
rów.

nia 
się

belgradzkiego odbywała 
pirzv drzwiach zamknię-

tych. (PAP)
Na deskach projektantów ze 

społu pracowni „Prodlewu” w 
Poznaniu (jest on jednostką 
warszawskiego Przedsiębior­
stwa Projektowania i Wyposa­
żania Odlewni) powstają do­
kumentacje techniczne dla 
wielu obiektów odlewnictwa w 
kraju. Wykonuje się też prace 
„eksportowe”. Obecnie poznań 
scy projektanci opracowują 
niektóre szczegóły odlewni że­
liwa w’ miejscowości Rumburk 
w Czechosłowacji (przy grani­
cy z NRD).

Zgodnie ze . specjalnością 
„Prodlewu” w Poznaniu — 
projektowanie urządzeń odpy­
lających i wentylacyjnych w 
halach odlewniczych — tak^e 
prace wykonuje on także dla 
inwestycji w Rumburku. Do­
tyczą więc projektu instalacji 
odpylania powietrza na linii 
produkcji mas formierskich 
oraz klimatyzacji pomiesz­
czeń. Ma to duże znaczenie 
dla ochrony środowiska natu­
ralnego. Projekt ma być ukoń 
czony do końca roku, (boni

Konferencja na temat 
odbioru programów

Program gospodarczy
rządu i opozycji

telewizyjnych
W poccnańskim „Domu Techni­

ka” odbyła się ostatnio dwudnio­
wa konferencja naukowo-technicz­
na zorganizowana przez Oddział 
Stowarzyszenia Elektryków Pol­
skich, Kolegium Sekcji Elektroni­
ki oraz Zjednoczenie Stacji Radio­
wych i Telewizyjnych. Omówiono 
zastosowanie fal decymetrowych 
w technice nadawczej i odbiorczej 

programów telewizyjnych. Uczestni 
cy konferencji — specjaliści z ca­
łego kraju — ocenili eksploatację 
nadajników telewizyjnych pracu­
jących w trzecim zakresie często­
tliwości radiowych, wpływ zabu­
dowy wielkomiejskiej na warunki 
odbioru telewizyjnego, stosowane 
obecnie rozwiązania techniczne sy 
Sternów antenowych oraz sprzęt i 
urządzenia do odbioru telewizyjne 
go. Konferencja była połączona z 
ekspozycją sprzętu telewizyjnego 
produkcji krajowej, (zr)

hiszpańskiej
W niedzielę wieczorem za-

Śmiertelny wypadek w Tatrach
W Tatrach odnotowano U w tym roku ofiarę turystyki wysoko- 

eór^kiei 38-Ietni KrZvsztof Krzessewski z Krakowa, podczas samot­
nej wycieczki na Kościelec spad! na stronę Czarnego Stawu Gąsie­
nicowego i poniósł śmierć na miejscu. .

Piękna pogoda sprawiła, że w ostatnich dniach w Tatry przyjecha­
ło dużo turystów- GOPR ma więcej -ohoty niż podczas lata. Naj- £eS wypadki’ zdarzać się na północnych stokach, gdzie słońce 
nie wytopiło śniegu i Mu. . . . .. _ rafOwnicv górscy wvdoMi

Podczas ostatnie) soboty i n edzieli - nriei Perci Ko-z północnych stoków 5 osób. Turyści „utknęli na Orlej Perci, K 
ziej Przełęczy i w Dolinie Białego. (PAi )

kończyły się 2-dniowe konsul­
tacje przedstawicieli hiszpań­
skiego rządu i stronnictw opo 
zycyjnych w sprawie ustalenia 
wspólnego programu gospodar 
czego. Uczestnicy spotkania 
wyrazili zaniepokojenie w 
związku z głęboką recesją w 
kraju. Zdaniem ekspertów eko 
nomicznych proces wyprowa­
dzenia kraju z kryzysu musi 
potrwać co najmniej 2 lata. 
Inflacja sięga obecnie 30 pro­
cent w skali rocznej co jest 
wskaźnikiem najwyższym od 
zakończenia wojny domowej 
w 1939 r. Bez pracy pozostaje 
ponad milion osób, co stanowi 
około 10 procent ludności w 
wieku aktywności zawodowej.

Wspólny komunikat opubli­
kowany na zakończenie kon­
sultacji przedstawicieli rządu 
i pozycji podkreśla, że przede 
wszystkim należy obniżyć 
wskaźnik inflacji do około 22 
procent w skali rocznej, stwo­
rzyć nowe miejsca pracy w 
celu ograniczenia bezrobocia 
i doprowadzić do korzystniej­
szego salda w bilansie płatni­
czym. (PAP)

scypliny finansowej i racjo­
nalizacji - zatrudnienia.

W handlu zagranicznym, w 
trakcie dalszych prac nad 
projektem planu na 1978 r„ 
wysiłki wszystkich ogniw za­
rządzania i organizacji gospo­
darczych powinny — jak 
stwierdzono — zmierzać do 
dalszej aktywizacji „eksportu, 
przy jednoczesnym oszczęd­
nym, gospodarskim traktowa­
niu środków na import.

W przypadku założeń inwe­
stycyjnych na czoło wysuwają 
się dwie sprawy. Po pierwsze 
— chodzi o takie przegrupo­
wanie środków i potencjału 
wykonawczego, które zapew­
niłoby realizację przedsięwzięć 
służących urzeczywistnianiu 
celów uznanych przez IX Ple­
num KC za priorytetowe. Po 
drugie — o dalsze ograniczenie 
frontu inwestycyjnego i kon­
centracji robót w sposób, któ­
ry stworzyłby warunki dla 
terminowego oddawania do 
użytku inwestycji przewidzia­
nych do uruchomienia w przy­
szłym roku i na początku ro­
ku 1979.

Na naradzie wiele miejsca 
poświęcono problemom wiążą- 
cym się z poprawą efektywno­
ści gospodarowania. Jest to za­
gadnienie, którego należyte 
rozwiązanie stanowić będzie 
podstawowy warunek pomyśl­
nego wykonania społecznych i 
ekonomicznych zadań w 1978 p.

Dokonywany, zgodnie z U- 
chwałami IX Plenum KC 
PZPR, głęboki manewr, który

produkcii po^zukiwa- 
nrzez ludność towa- 
Sprawy doboru wła-

ściwych asortymentów produk­
cji rynkowej będą przedmio­
tem szczegółowych uzgodnień 
pomiędzy resortami, zjedno-
czeniami Ministerstwem
Handlu Wewnętrznego i Usług.

Wszystkie te poczynania, 
prowadzone z równą troską o 
ilość, jak i jakość i asorty-
ment towarów rynkowych, na- 

a i leży wesprzeć — dla umocnie- 
I nia sytuacji na rynku — dzia­

łaniami na rzecz poprawy dy-

Za miesiąc początek
VII Konkursu im. H. Wieniawskiego

Dokładnie za miesiąc i
dzień: 12 listopada — rozpocz- 
nie się słynna w muzycznym 
święcie impreza — VII Mię­
dzynarodowy Konkurs Skrzyp­
cowy im. H Wieniawskiego. 
Przez 16 dni Poznań będzie 
stolicą światowej wiolinistyki. 
Zjedzie tu rekordowa liczba — 
58 młodych wykonawców z 20 
państw Europy, Azji i obydwu 
kontynentów amerykańskich. 
Polskę reprezentować będzie, 
jak wiadomo, 11 młodych 
skrzypków, w tym dwoje po­
znaniaków: Małgorzata Młyń­
czak i Piotr Milewski. Na prze 
wodniczącego jury Minister 
Kultury i Sztuki powołał prof. 
Irenę Dubiską; ponadto w ko­
misji konkursowej zasiądzie 
17 wybitnych artystów i peda­
gogów z 13 krajów.

Bardzo atrakcyjnie zapowia­
da się, jak zwykle, koncert 
inauguracyjny, którego solista­
mi będą — Igor Ojstrach 
(skrzypce) i Paul os Raptis (te-
nor). W programie ,Od-
wieczne pieśni” M. Karłowicza, 
III Symfonia K. Szymanow­
skiego i Koncert Skrzypcowy 
P. Czajkowskiego. Wieczór ten 
transmitowany będzie przez 
Telewizję Polską, również do 
państw Interwizji. Podczas te­
gorocznej imprezy kręconych 
będzie kilka filmów, a „Pol­
skie Nagrania” zapowiedziały 
wydanie 6 płyt długogrających, 
z których 5 ukazać ma się w 
sprzedaży już w dniu koncer­
tu galowego — 27 listopada.

(wig)

Wydłużanie czasu pracy w Szwajcarii
Szwajcarski Urząd Federalny 

d.s. Przemysłu, Rzemiosła i Pracy 
(BIGA) stwierdza w swym naj­
nowszym raporcie, że utrzymują­
ca się w Szwajcarii, zwłaszcza od 
ubiegłego roku, tendencja do wy

dłużania czasu pracy uległa w Me 
żącym roku żnacznemu zaostrze­
niu. Podczas gdy w ubiegłym ro­
ku przeciętny czas pracy wynosił 
w Szwajcarii 44,7 godziny tygo­
dniowo, obecnie wynosi on od 46 

do 48,1 godziny. (PAP)
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musi jak stwierdzono
znaleźć mocne odbicie w przy­
szłorocznym planie, wymaga 
ofensywnego podejścia do tych 
spraw ze strony całego apara-. 
tu administracji państwowej 
i gospodarczej. Wymaga rów-
nież w wielu 
zmiany stylu

przypadkach 
pracy i sposo-

bów traktowania ważkich stra­
tegicznie problemów, a nade 
wszystko spraw efektywnego i 
racjonalnego wykorzystania 
stojących do dyspozycji środ­
ków.

Ustalono, że dyskusja nad 
zagadnieniami stanowiącymi 
nrzedmiot narady będzie kon­
tynuowana w najbliższych 
dniach. Zobowiązano mini­
strów i prezesów związków 
spółdzielczych do przygoto­
wania wespół ze swymi kolek­
tywami propozycii. które wy­
chodząc naprzeciw postano-. 
” ieniom plenum pozwolą tvm 
samym opracować projekt 
przyszłorocznego planu w spo­
sób uwzględniający uchwały 
IX nlenprqego posiedzenia 
Komitetu Centralnego partii.

PAP

Zmarł
prof. L Zabrocki

W Poznaniu zmarł wybitny 
polski językoznawca, prof. 
Ludwik Zabrocki. Był on ne­
storem polskiej neofilologii i 
autorem wielu znakomitych 
prac naukowych z dziedziny 
lingwistyki, dydaktyki języ­
ków obcych i studiów filolo­
gicznych.

Prof. L. Zabrocki — dyrek­
tor Instytutu Językoznawstwa 
Uniwersytetu im. Adama Mic­
kiewicza w Poznaniu — był 
członkiem rzeczywistym PAN 
i wielu zagranicznych towa­
rzystw naukowych, laureatem 
wielu nagród; posiadał liczne 
odznaczenia polskie i zagra­
niczne. (PAP)

PDSDDA
Poznańskie Biuro Prognoz In­

stytutu Meteorologii i Gospodarki 
Wodnej przewiduje na dziś w 
Wielkopolsce: zachmurzenie małe 
od zachodu wzrastające do duże­
go z opadami deszczu.

Temperatura minimalna od 9 do 
ii stopni, maksymalna od 18 do 20 
stonm. Wiatry słabe, zmienne.

Wczoraj o godzinie 17 zanotowa- 
o następujące temperatury: w

Poznaniu 18 stonni, w Kaliszu 19 
stopni, w Koninie 19 stopni, w 
Lesznie 21 stonni. w Pile 18 stopni; 
ciśnienie 749,7 mm.

Dzisiejszy serwis fnformocuiny 
opracował Andrzej Piechocki.

RUC H": POZNAN, UL GRUNWALDZKA 19
1 uk wpłaty P^yjmują oddziały RSW 

„Prasa-Kstązko-Ruch oraz urzędy pocztowe i doręczy­
ciele do dnio 10 każdego miesiąca (z wyjątkiem grud- 
n.a) poprzedzającego okres prenumeraty: na miesiąc 

(26 zł), kwartał (78 zł), półrocze (156 zł).
Indeks nr 35028 U-17
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Cnota cnót:
Pracodawca i pracownik

CZY NIE MA SPOSOBU 
NA KOLESIÓW?gospodarność

Gospodarność nie jest pojęciem statycznym. Najbardziej ele­
mentarnym przykładem gospodarności jest troska o wła­
sne mienie; o książkę, buty, ubranie, mieszkanie. Wyższym 

troska o mienie wspólne, tj. społeczne. A najwyższym — go­
spodarowanie majątkiem materialnym i ludźmi tak, żeby .w ramach 
możliwości aktualnych był jak największy powszechny pożytek do 
wspólnego podziału. Nad taką gospodarnością obradowało wła­
śnie IX Plenum, bo od wspólnej gospodarności zależy wspólny 
nasz los.

Cóż można o tej najwyższej gospodarności powiedzieć?
Przede wszystkim chyba to, że odprawiliśmy do zaszczytnej 

przeszłości podział na tych, od których w tym społeczeństwie coś 
zależy i na tych, od których w tym społeczeństwie nic nie zależy 
łub prawie nic. Nastały lub ściślej — nastają takie czasy, kiedy 
od każdego coś zależy, kiedy każdy, w jakimś stopniu, urządza 
życie swojemu bliźniemu i w związku z tym społeczeństwu. Urzą­
dza — to za dużo powiedziane. Powinien urządzać — to bliżej 
prawdy. Przy wielu, głównie jednak świątecznych okazjach, pa­
dają takie oto liczby: zainwestowaliśmy w ostatnim pięcioleciu 
prawie 2 biliony złotych, łącznie wartość naszego majątku naro­
dowego wynosi 5,5 biliona złotych; zbliżamy się do chwili, kiedy 
przeciętne stanowisko pracy w gospodarce uspołecznionej będzie 
kosztować 1 milion złotych. Są to gigantyczne pieniądze. Ktoś 
skłonny do porównywań mógłby powiedzieć, że z tych pieniędzy 
można uformować pociąg, który mógłby opasać Ziemię wzdłuż 
równika. Ale jak często różnym ludziom brakuje choćby krzty wy­
obraźni, by powiedzieć sobie: otrzymałem od społeczeństwa pre­
zent milionowy w postaci stanowiska pracy i winien mu jestem 
rewanż.

Mówimy między sobą, mówimy na zebraniach, piszemy w ga­
zetach: trzeba negatywnym zjawiskom wydać ostrą walkę, bo już 
za duże narodowe pieniądze są zaangażowane w tworzenie coraz 
bardziej godziwego życia. I wydajemy walkę, i odnosimy sukce­
sy, i odnosimy też — niestety — porażki. Dlaczego, mimo zaanga­
żowania poważnych społecznych sit, odnosimy porażki? Wiadomo, 
że najgroźniej atakują gospodarkę, czyli nasz wspólny stan po­
siadania, objawy niegospodarności. Do nich należy także — o 
czym nie można zapominać — niegospodarność ludzkimi kwali­
fikacjami, aspiracjami czy wręcz zaangażowaniem.

Kwestia gospodarności ma wiele imion.
Przede wszystkim musimy mieć świadomość na czym gospo­

darujemy, za jakie społeczne pieniądze i dla kogo. Musimy wyma­
gać od siebie gospodarności, ale w szerokim znaczeniu tego sło­
wa. Bo gospodarność nie odnosi się do gospodarowania tylko su­
rowcami, energią czy transportem. Gospodarowanie we współcze­
snym rozumieniu tego słowa jest identyczne ze wzbogacaniem 
kraju, społeczeństwa — i tym samym siebie. Gospodarowanie 
nie wzbogacające jest narnotrawieniem. Dalej: musimy na szalę 
tej walki rzucić wszelkie siły, bo obecna Polska to już nie kraj tu- 
zinkowy, jako tako uprzemysłowiony. Obecna Polska szturmem 
wdzierając się do „klubu dziesiątki” może dzięki gospodarności 
właśnie bardzo dużo zyskać. Po prostu tego rzędu jest polski po­
tencjał. I jeszcze trzeba wiedzieć o jednym: gospodarnością tyl­
ko możemy wpływać na obniżenie udziału inwestycji w dochodzie 
narodowym, czyli tym samym możemy tę część dochodu narodo­
wego lokować w inne dziedziny.

Czym jest jeszcze gospodarność?
Najważniejsze: gospodarność jest postępem, a zatem jest or­

ganizowaniem postępu technicznego, technologicznego; jest także 
organizowaniem oszczędzania, ale tylko racjonalnego.

IX Plenum podejmując tę tematykę na tle oceny manewru eko­
nomicznego wskazało, że właśnie gospodarność winna stać się 
treścią procy całej partii, wszystkich ogniw i ludzi, którzy chcą ra­
zem z partią działać dla dobra kraju.

JERZY KOCHAŃSKI

Rolboftnfcy mówią o tym od 
dawna, tyliko administra 
ej a, w zakładach, a tak­

że w (zjednoczeniach, udaje, że 
niedosłyszy i niedowidzi, bo 
talk jej wygodnie, dhoć jest to 
wygada na bardzo krótką me­
tę. Slkuitiki są takie, że solid­
nie pracująca większość załóg 
sizemirze, a tanie cwaniaczki, 
kolesie spod budki z piwem 
i od flaszki w krzakach śmie­
ją się fuCEciwym robotnikom 
prosto w nos, a spróbuj takie 
mm co powiedzieć, najwyżej 
ci pokaże, gdzie mu się ręka 
zgina.

Kto im co zrobi? Admini­
stracja by mogła, paragrafy 
w kodeksie na to są. są też 
i bez kodeksu niezmienne za­
sady sprawiedliwości. Ale za­
sady zasadami, paragrafy pa­
ragrafami, ludzi do pracy 
wszędzie brakuje, więc się 
przymyka oczy, a po tym się 
narzeka, co jest z tą dyscypli­
ną, z porządkiem, z jakością.

Weźmy na początek tylko 
jedno jedyne wszystkim do­
brze znane zjawisko — co mie 
siąc tysiące ludzi porzucają 
pracę samowolnie i bez wypo 
wiedzenia. 400 000 rocznie. Po 
prostu bdorą ostatnią wypłatę 
i cześć. Zjawisko ma oczywi­
ście różne podłoża, wielu chce 
zmienić sobie pracę na leo- 
szą, mają prawo i chodzi im 
nie zawsze o wyższy zarobek, 
często o lepsze stosunki. Pra­
cownik nieraz nie wie. że mo­
że przecież załatwić sobie przej 
ście legalnie i formalnie — 
nie zna przepisów. Częściej 
jednak wie, ale nie wierzy, że 
mu pójdą na rękę lepsza ro­
bota nieraz musi być wzięta 
od zaraz, bywa że z dnia na 
dzień, a tu proś, przekonuj. 
Można zrozumieć tych ludzi, 
ale nam chodzi o innych, o 
takich, którzy zmieniają pra­
cę jak rękawiczki, goniąc za 
doraźną korzyścią, dezorgani­
zując pracę innych, odzwycza 
jając się od dobrej roboty. Śa 
mj sobie zresztą też wyrządza 
ią szkodę, bo to na dłuższą me 
tę nie popłaca.

Naruszają kodeks pracy — 
żali się administracja, sarna 

Rzeszów
z lotu ptaka

Na zdjęciu: ujęty z lotu ptaka 
fragment zabytkowej części Rze 
szowa. Na pierwszym planie — 

Zamek Lubomirskich.
CAF — fot. Lokaj

Polacy laureatami
Biennale Fotografii Wojskowej
Zygmunt Gamski, Ireneusz Sobieszczufc, Stanisław Syndo- 

man i Tadeusz Szczepaniak — fotoreporterzy Wojskowej A- 
gencji Fotograficznej odnieśli kolejny sukces.

Na zakończonym niedawno w Paryżu Biennale Fotografii 
Wojskowej — imprezie towarzyszącej Międzynarodowemu 
Festiwalowi Filmów Wojskowych — ich fotogramy, przed­
stawiające życie i szkolenie żołnierzy Wojska Polskiego, u- 
honorowane zostały medalem „Srebrne Słońce” i dyplomem 
honorowym.

Biennale Fotografii Wojskowej organizowane jest w Wer­
salu od 1969 r. Z wyjątkiem pierwszego polscy fotoreporterzy 
na wszystkich następnych byli laureatami głównych nagród.

Na tegoroczny paryski przegląd dorobku i artystycznych 
kierunków fotografii wojskowej prace nadesłali fotoreporte­
rzy z 22 krajów. Za najilepsze uznano ekspozycje polską i 
francuską (PAP)

winna przeważnie, bo za to od 
powiada ^tolerowania wiado­
mych jej przyczyn, odchodze­
nia ludzi z zakładu. Ale to in 
na sprawa, do oddzielnych roz 
ważań. Tu zauważmy nato­
miast, że ta sama administra­
cja, która taik się żali na po­
rzucanie pracy, na naruszanie 
przez pracowników przepisów 
kodeksu w tej dziedzinie, bez 
skrupułów zatrudnia owych 
naruszycieli kodeksu, rzecz ja 
sna, z innych zakładów, nie­
raz ich kaperuje, nie przestrze 
ga kategorycznego nakazu 
przyjmowania takich na niż­
szą grupę uposażenia, z regu­
ły daje im wyższą grupę od 
tej, którą mieli tam, skąd sa­
mowolnie odeszli. I po co po­
uczania na naradach i szkole­
niach, że porzucający samo­
wolnie ipracę traci prawo do 
dodatku rodzinnego, tirzynast_ 
ki i urlopu. Jeśli tą samą rę­
ką na palcach której wylicza 
się ludziom d'la ostrzeżenia gro 
żące następstwa, wyrównuje 
się innym to wszystko z nad­
wyżką, mając za nic przepisy 
kodeksu. Rezultat? Także ta­
ki, że ten niezgodnie z kodek­
sem pracy przyjęty za parę 
miesięcy okaże się niezdyscy­
plinowany, takim co to dużo 
żąda, mało z siebie daje, pa­
trzy tylko jak najwięcej zaro­
bić najmniejszym wysiłkiem.

Dobry majster długo takie­
go u siebie nie potrzyma. Do­
brzy mistrzowie, na przykład 
ci, których młodzież wybiera 
nta mistrzów-wychcwawców, 
znają się na ludziach i wyczu 
wają takich na milę. Nie dzia 
łaja pochopnie, patrzą, może 
się zmieni, może zacenie się 
starać, może mu przyszedł 
czas na rozum. A jak nie, 
zwrócą uwagę raz i drugi i 
jeśli nie pomaga, odsyłają do 
działu kadr. Dobry mistrz mu 
si być wychowawcą, ale ka­
drowcy też.- Są tacy kadrow­
cy, którzy nie gonią za zatn-ud 
ni en i om za wszelką cenę. Ode 
słanemu przez mistrza (po zba 
daniu sprawy, czy nie kryle 
się za nią jakaś niesprawied­
liwość, bo bywa i tak) — daje 
się np szansę, przenosząc za­

kwestionowanego na inny wy 
dział. Czasem taka szansa skat 
kuje, czasem nie. Skolesiałego 
pracownika można wychować, 
ale nie pobłażaniem, nigdy 
przymykaniem oczu na jego 
postępowanie. Nigdy — wróć_ 
my do początku sprawy — to 
terowaniem porzucania pracy.

Jeszcze nie było kodeksu 
pracy, jeszcze był konsultowa 
ny jego projekt, kiedy robot­
nicy krytykowali ostro tolero 
wanie praktyk kaperownictwa 
i przekupstwa pracowników, 
domagali się sankcji. Sankcje 
wprowadzono, ale przeważnie 
tylko na papier. Teraz temat 
wrócił nową falą po IX Ple­
num KC, jest podejmowany 
ną zebraniach sprawozdawczo 
-wyborczych POP w zakła­
dach, zwłaszcza na wydziałach 
produkcyjnych, bo w admini­
stracji raczej rzadko. Robotni 
cy słusznie widzą w nim wea 
le niebagatelny składnik ma­
newru gospodarczego, mają 
nadzieję, że administracja 
weźmie się za sprawę energi­
czniej, mówi się, że jest obec­
nie po temu sprzyjający kli­
mat.

To wszystko prawda, ale je 
szcze niepełna, bo nasuwa się 
kilka dalszych pytań — dla­
czego dotychczas nikt z admi 
nistracji nie został ukarany za 
łamanie kodeksu pracy przez 
świadome zatrudnianie niezgo 
dinie z przepisami pnawa ta­
kich, którzy gdzie indziej sa­
mowolnie i bez wypowiedze­
nia porzucili pracę?

Ktoś powie, że to jest bar­
dzo jednostronne widzenie i 
stawianie sprawy. Owszem, 
jednostronne, pokazuje bowiem 
tylko jedno z wielu zjawisk 
rozluźnienia dyscypliny i tyl­
ko od jednej strony, od stro­
ny niedopełniania — delikat­
nie mówiąc — wymogów pra­
wa, sprawiedliwości i porząd­
ku przez administrację zakła_ 
dów. Tak, do tego celowo ogra 
niczyły się niniejsze rozważa^ 
nia.
r JERZY OLBRYCHT

HALINA FLORCZAK
pracownica Wojewódzkiego 
Przedsiębiorstwa Handlu We­
wnętrznego w Pile — Rejon

Wałcz.
W handlu pracuje od 25 laŁ 
Jest wzorowym fachowcem i 
organizatorem pracy. Obecnie 
pełni funkcję kierownika skle­
pu; „jej” sklep wielokrotnie 
zdobywał nagrody i wyróżnie­
nia. W WPHW jest też cienio­
nym działaczem społecznym i 
inicjatorem szeregu prac społe 
cznych na rzecz zakładu i Wał­
cza. 'Za wzorową pracę zawo-’ 
dową i zaangażowanie wyróż­
niona jest Brązowym Krzy­
żem Zasługi, honorową odzna­
ką „Za Zasługi w Rozwoju Wo 
jewództwa Pilskiego” oraz „Od 
znaką „Wzorowy Sprzedaw­

ca”. (ryk)

MARIAN PIESCIKOWSKI 
dyrektor Oddziału Wojewódz­
kiego Narodowego Banku Pol­

skiego w Pile
Od 30 lat związany jest z ban­
kowością. przez ćwierć wieku 
pełniąc funkcje kierownicze. 
Jest organizatorem placówek 
bankowych w Pilskiem oraz 
Oddziału Wojewódzkiego. Ce­
niony przede wszystkim za 
swą fachowość i kształtowa­
nie wśród pracowników at­
mosfery, sprzyjającej dobrej 
pracy; ma duży autorytet 
wśród podwładnych. Jest rów­
nież długoletnim aktywistą or­
ganizacji młodzieżowych, a 
obecnie działaczem partyjnym 
i społecznym. Wśród licznych 
odznaczeń posiada m. in. 
Krzyż Kawalerski Orderu Od­

rodzenia Polski.
(•ryk)

Fot. (2) — Archiwum

Współpraca Uniwersytetu
im. Adama Mickiewicza 
w Poznaniu z zagranicz­

nymi uczelniami i innymi pla­
cówkami naukowymi ma dłu­
goletnią tradycję, sięgającą 
pierwszych lat istnienia tej 
najstarszej szkoły wyższej w 
północno-zachodniej części kra 
ju. Odbywa się ona na pod­
stawie porozumień zawartych 
między władzami rektorskimi 
lub w wyniku bezpośrednich, 
nieformalnych kontaktów pra­
cowników naukowych, zainte­
resowanych badaniami w za­
kresie tej samej dziedziny 
wiedzy. Obecnie UAM realizu­
je umowy z ośmioma zagra­
nicznymi uniwersytetami: im. 
M. Gorkiego w Charkowie, im. 
M. Lutra w Halle, im. P. Chi- 
lendarskiego w Płowdiw oraz 
z uniwersytetami Belgradzkim 
w Jugosławii, Nauk Humani­
stycznych w Strasburgu, Sta­
nowym Nowego Jorku, Flo- 
rydzkim w Gainesville i z bel­
gijskim Uniwersytetem w 
Liege.

Najsilniejsze więzy łączą 
poznańską uczelnię z charkow­

skim Uniwersytetem im. Mak­
syma Gorkiego, ale nie jest 
to, oczywiście, jedyna nauko­
wa placówka w Związku Ra­
dzieckim, w której poznańscy 
mukowcy i studenci prowadzą 
prace naukowe.

Już przed czterdziestu pięciu 
laty nawiązano kontakty z 
Uniwersytetem im. Piotra 
Stucki w Rydze. Właśnie wte- 
ćy profesorem literatury sło­
wiańskiej został w tej uczelni 
ówczesny docent Uniwersytetu 
Poznańskiego — Stanisław 
Kolbuszewski, który objął to 
stanowisko po profesorze Ju­
lianie Krzyżanowskim, a w 
kursach literatury języka i 
kultury polskiej dla obcokra­
jowców, przed czterdziestu la­
ty odbywających się m. in. w 
Poznaniu, uczestniczył Arturs 
Ozols, późniejszy profesor, 
kierownik Katedry Języka 
Łotewskiego oraz prorektor 
Uniwersytetu Łotewskiego w 
Rydze. Nawiązane wówczas 
orzyjaźnie szybko zaowocowa­
ły rozszerzeniem kręgu uczo­
nych, którzy podejmowali te­
maty badań interesujących 

obie uczelnie. Jednym z nich’ 
była dr Daina Zemzare (zmar­
ła w 1971 r.), historyk leksy­
kografii łotewskiej. Natrafia 
ona kiedyś na nieznany sobie 
rękopis wykonany w języku

Łotewskie przygody 

poznańskich językoznawców

polskim. Ód dawna zapomnia­
ny — znajdował się on na 
półkach Biblioteki Uniwersy­
teckiej w Wilnie.

Okazało się, że jest to osiem­
nastowieczna kopia słownika 
polsko-łotewskiego (do na­
szych czasów, niestety, nie za­
chował się w oryginale). Usta- 

slownika i okoliczności jego 
powstania zajął się pracow­
nik naukowy Uniwersytetu imj 
Adama Mickiewicza, Stanisław 
F. Kolbuszewski, który jest 
synem owego profesora Uni- 

leniem nazwiska autora tego 
wersytetu w Rydze. Doc. dr 
hab. Stanisław Kolbuszewski 
junior prowadził badania do­
tyczące słownika m. in. w 
Krakowie, Rydze i Wilnie, do­
chodząc do wniosku, że auto­
rem dzieła jest urodzony w 
1664 r. na Warmii ksiądz Jan 
Kariger. Wyniki kilkuletnich 

dociekań, które dzięki pomo­
cy radzieckich uczonych zo­
stały uwieńczone powodze­
niem, opublikowano niedawno 
w serii wydawnictw UAM 
pt. „Jana Karigera słownik 

polsko-łotewski na tle leksy­
kografii b. Inflant Polskich”.

Współpracę z językoznaw­
cami łotewskimi prowadzi gru­
pa naukowców z Zakładu Ję­
zykoznawstwa Porównawczego 
Instytutu Językoznawstwa 
UAM. kontynuując działalność 
istniejącej niegdyś w Pozna­
niu Katedry Filologii Bałtyc­

kiej. Poznańscy językoznawcy 
interesują się m. in. polskimi 
zapożyczeniami w języku ło­
tewskim na obszarze byłych 
Inflant Polskich i gwarami ło­
tewskimi. Prof. dr hab. Cze­
sław Kudzinowski przygoto­
wał edycję starych tekstów li­
tewskich: Kalwińskiej biblii 
Samuela Bogusława Chyliń­
skiego oraz indeksu do tego 
dzieła, indeks-słownik do dzie­
ła p.t. „Mikołaja Daukszy po­
stylla”, a obecnie pracuje nad 
dialektem knyszyńskim, za­
wierającym m. in. elementy 
litewskie. Doc. dr hab. Michał 
Ilasiuk z tego samego zespołu 
specjalizuje się w filologii li­
tewskiej i fonologii gwar sej­
neńskich, opracowując zagad­
nienie, depalatalizacji w gwa­
rach litewskich i łotewskich.

Opiekunami polskich języ­
koznawców podczas ich poby­
tu na terenie Łotewskiej So­
cjalistycznej Republiki Ra­
dzieckiej są profesor dr Marta 
Rudzite oraz doc. dr Julijs 
Kaarklińsz, wypróbowani przy 
jaciele naszego kraju.

& B-
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Najwyższym celem radzieckiego państwa Mimo porażki w Opolu

zbudowanie bezklasowego społeczeństwa komunistycznego
Jak już informowaliśmy, 7 

bm. Rada Najwyższa ZSRR u-
chwaliła nowa Konstytucję 
Związku Radzieckiego — usta 
wę zasadniczą pierwszego na 
świecie ogólnonarodowego pań 
stwa socjalistycznego. Projekt 
konstytucji był przedmiotem 
ogólnonarodowej dyskusji, w 
toku której wyoowiedziało się 
140 min obywateli ZSRR. 
Wpłynęło 400 000 propozycji i 
uwag. Po ich wnikliwym roz­
patrzeniu wniesiono 150 oopra 
wek i uzupełnień do 110 spo­
śród 173 artykułów projektu o- 
raz dodano jeden nowy ar­
tykuł dotyczący roli kolekty­
wów pracowniczych i ich u-

Omówienie Konstytucji Z5R&
stwa radzieckiego są zgodne z 
zasadą centralizmu demokra­
tycznego: wybieralności wszy­
stkich organów władzy pań­
stwowej, ich odpowiedzialności 
przed narodem, obowiązujące­
go charakteru decyzji organów 
nadrzędnych dla organów niż­
szego szczebla.

Zasada praworządności jest 
podstawą działania państwa ra 
dzieckiego i wszystkich jego or 
ganów. Najważniejsze sprawy 
życia państwowego poddaje się
ogólnonarodowej dyskusji,

działu w rozwiązywaniu spraw 
państwowych i społecznych.

Konstytucja normuje pod­
stawowe zasady ustroju 
łecznego i gospodarczego
polityki ZSRR, wytycza 
runki działania państwa

spo- 
oraz 
kie- 

w no

bądź ogólnonarodowemu gloso 
waniu (referendum).

Kierowniczą siłą społeczeń­
stwa radzieckiego, trzonem je 
go systemu politycznego oraz
wszystkich organizacji pań-

litvce wewnętrznej i zagranicz 
nej, normuje prawa i obowiąz 
ki obywateli, określa struktu­

rę narodowo-państwowa ZSRR, 
najwyższe organy władzy i ad 
ministracji państwowej na 
szczeblu centralnym oraz w te 
renie, organizację sadownictwa 
i prokuratury, a także ustala 
formę godła i flagi państwo­
wej.

Konstytucja stwierdza, że 
najwyższym celem państwa ra 
dzieckiego jest zbudowanie bez 
klasowego społeczeństwa komu 
nistycznego, w którym rozwi­
nie się społeczny, komuni- 
stvczny samorząd.

Konstytucja stanowi. że 
ZSRR jest socjalistycznym pań 
stwem ogólnonarodowym, wy 
rażatacym wolę i interesy ro­
botników, chłopów i inteligen­
cji. ludzi pracv wszystkich na 
rodów i narodowości kraju.

Cała, władza w ZSRR należy 
do ludu- Lud sprawuje władzę 
za pośrednictwem Rad Deou- 
towanych Ludowych, które sta 
nutria polityczna podstawę 
ZSRR. Wszystkie inne organy
naństwowe znajdują sie ncd
Jcr-ntrola rad i są przed niani
od^ow i ed z i aln e.

Struktura i działalność nań-

stwowych i społecznych jest 
KPZR. Partia wytycza gene­
ralne perspektywy rozwoju 
społeczeństwa oraz linię polity 
ki wewnętrznej i zagranicznej 
ZSRR.

W kierowaniu sprawami pań 
stwowymi i społecznymi ucze­
stniczą związki zawodowe, 
Komsomoł, organizacje spół­
dzielcze i inne masowe orga­
nizacje społeczne, a także ko­
lektywy pracownicze.

Podstawowym kierunkiem 
rozwijania ustroju polityczne­
go społeczeństwa radzieckiego 
jest dalszy rozwój demokracji 
socjalistycznej.

Podstawę ustroju gospodar­
czego ZSRR stanowi socjali­
styczna własność środków pro 

dukcji w formie własności pań 
stwowej (ogólnonarodowej) i 

własności kołchozowe-spółdzie! 
czej. Podstawową własność o- 
sobistą obywateli stanowią do 
chody pochodzące z ich pracy.

Własność osobista obywateli 
i prawo jej dziedziczenia znaj 
dują się pod ochroną państwa.

Ekonomika ZSRR stanowi 
jednolity kompleks obejmują­
cy wszystkie ogniwa produk­
cji, podziału i wymiany. Za­
rządzanie gospodarka odbywa 
się na podstawie, państwowych

planów rozwoju gospodarcze­
go i społecznego.

Państwo radzieckie — 
stwierdza konstytucja — kon­
sekwentnie prowadzi leninow­
ską politykę pokoju, opow:ada 
się za utrwaleniem bezpie • 
czeństwa narodów i szeroką 
współpracą międzynarodową 
ZSRR dąży do osiągnięcia po­
wszechnego i całkowitego roz­
brojenia oraz konsekwentnej 
realizacji zasady pokojow ego 
współistnienia państw' o od­
miennych ustrojach społecz­
nych. i

ZSRR rozwija i umacnia 
przyjaźń oraz współprace i 
orzyjacielską pomoc wzajem­
na z krajami socjalistycznymi 
aktywnie uczestniczy w inte­
gracji gospodarczej i w mię-
dzynarodowym 
nym podziale 
socjalistycznej 
najważniejszą

socjalistycz- 
pracy. Obrona 
^jc^zny jest 
funkcją pań-

stwa, sprawą całego narodu.
Konstytucja ustanawia jed­

nolite obywatelstwo związko­
we. Obywatele ZSRR są rów­
ni wobec prawa we wszyst­
kich dziedzinach życia gosno- 
darczego. nolitvcznego, społe^z 
nego i kulturalnego bez wzglę 
du na swe pochodzenie, sytua­
cję społeczną i majątkową, 
przynależność narodowa i ra­
sową, płeć, wykształcenie i ję­
zyk. stosunek do religii.

Obywatelom ZSRR gwaran­
tuje się wolność słowa, prasy, 
zgromadzeń, wieców, pocho­
dów i demonstracji ulicznych 
oraz prawo do zrzeszania się 
w organizacje społeczne. Rea­
lizacja praw i swobód jest nie 
odłączna od wykonywania 
przez obywatela jego obowiąz­
ków.

ZSRR jest jednolitym pań­
stwem związkowym. Najwyż­
szym organem władzy pań­
stwowej jest Rada Najwyższa 
ZSRR wybierana na 5 lat i 
składająca się z 2 izb: Rady 
Związku i Rady Narodowości.

Obie izby są równoprawne. 
Na wspólnym posiedzeniu obu 
izb Rada Najwyższa wybiera 
Prezydium Rady Najwyższej 
ZSRR j powołuje rząd — Ra­
de Ministrów ZSRR, I-^óra jest 
naczelnym organem zarządza­
jącym i wykonawczym władzy 
państwowej.

W republice związkowej na i 
wyższym organem władzy pań 
stwowej jest wybierana na 5 
lat jednoizbowa Rada Naj- 
wvższa Republiki, która wy­
biera ze swego grona Prezy­
dium Rady Najwyższej Repu­
bliki. ' Najwyższym organem 
wykonawczym i zarządzają­
cym jest Rada Ministrów Re­
publiki Związkowej. Podobną 
strukturę władz ma republika 
avłcinomiczna.

W krajach, obwodach, okrę-

Żużlowcy leszczyńskiej Unii 
wicemistrzami Polski

W ostatnim w tegorocznym se­
zonie pojedynku ligowym żużlow­
cy leszczyńskiej Unii, doznali po­
rażki w Opolu z miejscowym Ko­
lejarzem. Na bardzo krótkim (za­
ledwie 314 metrów długości) „an­
gielskim” torze — wymagającym 
opanowanej do perfekcji techniki 
jazdy — opolanie zademonstrowali 
dobrą formę, dużą odoorność psy­
chiczną i wielką bojowość. W efek 
cie, prowadząc od początku me­
czu, kolejarze odnieśli zasłużone 
zwycięstwo 57:39. Mimo tej poraż­
ki żużlowcv Unii zostali wicemi­
strzami Polski w sezonie 1977.

Goście tylko w pierwszej części 
snotkania, stawili debrze usposo­
bionym rywalom — zacięty opór. 
Pojedynek w Onolu był interesu­
jącym, niesłychanie zaciętym 1 
stojącym na dobrym poziomie wi­
dowiskiem. Leszczvnianie mieli 
sporo kłopotów z ofensywnie. dv- 
namicznie jeżdżącą drużyną Kole­
jarza. dla której — mimo czes*o 
nieudanych startów — nie było 
straconych pozycji.

Duży wpływ na przebieg spot­
kania miały wyścigi IV i V. Po 
IV gospodarze prowadzili 15:9. ale 
świetna postawa duetu Jąder — 
Jankowski pozwoliła Unii po na- 
stęonym wyścigu, zmniejszyć róż­
nice dzieląca oba zespoły, do 
dwóch punktów. W VI wyścigu 
dnia Okoniewski objął prowadze­
nie. ale na nrostej. błyskawiczny 
manewr Reguli okazał się sku­

teczny. Zablokowanego przy ze­
wnętrznej bandzie leszczynianina 
wyprzedził również Siekierka i 
obaj opolanie znaleźli się na czele 
stawki. Teraz różnica dzieląca oba 
zespoły wynosiła znów 6 punktów. 
Gospodarze imponowali doskonałą 
taktyką i już do końca meczu re­
prezentanci Unii nie wygrali żad­
nego wyścigu. Opolskiej publicz­
ności podobał się HI wyścig w któ­
rym Dobrucki przez cały dystans 
odpierał skutecznie zacięte ataki 
Goerlitza i Witelusa. Ten sam 
opolski tandem w VIII wyścigu 
musiał uznać wyższość Adamczaka. 
IX wyścig po interesującej walce 
przyniósł sukces Siekierce (Kole­
jarz) nad DobrUckim, a w XIV 
Jankowski (Unia) musiał uznać 
wyższość Siekierki. Niezwykle 
płynną, Skuteczną jazdę zademon­
strowali L. Raba i A. Siekierka z 
Kolejarza, którzy byli największy­
mi indywidualnościami meczu i 
zdobyli komplet 15 punktów. W 
Unii najlepiej snieali się B. Jader, 
R. Jankowski i odczuwający skut­
ki kontuzji Z. Dobrucki.

Punkty dla zwycięzców zdobyli: 
Raba i Siekierka po 15, Rogula 9, 
Goerlitz /6. Witelus 5, Ciomber 4, 
Czura 3; dla pokonanych: Jader 9, 
Jankowski 8. Dobrucki i Adam­
czak po 7, Okoniewski 6, Turek 2. 
Najlepszy czas dnia 68,5 sek. uzy­
skał w X wyścigu Raba (Kolejarz). 
Sędziował W. Witek z Lublina. Wi­
dzów 5000. (jp)

Trener Widzewa ukarany przez UEFA

Wśród na j wa żn ie j s zy cii
praw wymienia się: prawo do 
pracy, wypoczynku, ochrony 
zdrowia, materialnego zabez­
pieczenia na starość i na wy­
padek choroby, do mieszkania, 
nauki, korzystania z osiągnięć 
kultury, uczestniczenia w kie­
rowaniu sprawami pańatwo- 
wymi i społecznymi do wol­
ności sumienia i nietykalności 
osob\stej. nienaruszalności mie 
szkań, tajemnicy koresponden­
cji. a także pr^vo do składa­
nia skarg na działalność osób 
urzędowych, organów państwo 
wyęh i snołeczn^ch.

gach, rejonach i+d. 
nież w obwodach i
a ut cno m iczn y ch.
władzy państwowej

jak rów- 
okręgach 
organami 
są Rady

Deputowanych Ludowych wy­
bierane na okres 2,5 roku.

Wybory d emitowanych ?o 
wszystkich rad odbywają się 
na zasadzie powszechnego, 
równego i bezpośredniego pra 
wa wyborczego w tajnym gło­
sowaniu. Czynne i bierne pra­
wo wyborcze przysługuje 
wszystkim obywatelom, któ­
rzy ukończyli 18 lat. Wyjątek 
stanowi Rada Najwyższa 
ZSRR, do której można być 
wybranym dop:ero no ukoń­
czeniu 21 lat. (PAP)

Komisja dyscyplinarna Europej­
skiej Unii Piłkarskiej nałożyła 
kary za przekroczenia regulami­
nu rozgrywek europejskich pu­
charów. Wśród ukaranych jest tak 
że trener łódzkiego Widzewa, Bro­
nisław Waligóra. Trener Waligóra 
został odsunięty od prowadzenia 
łódzkiej drużyny podczas jednego 
meczu organizowanego przez 
UEFA (będzie to mecz z PSV 
Eindhóven) za nieuzasadnione wej 
ście na boisko podczas meczu ło­
dzian z Manchesterem City. An­
glicy natomiast zostali ukarani 
grzywną za niedonilnowanie po­
rządku na stadionie podczas me •

czu z Widzewem 14 września. Pił­
karz tego klubu, Willie Donachie. 
usunięty z boiska przez sędziego, 
nie będzie grać przez trzy mecze 
w rozgrywkach europejskich pu­
charów.

Kary nałożono także na kilka 
klubów za niedopilnowanie porząd 
ku na stadionach. Bohemians Du­
blin przez trzy kolejne sezony w 
europejskich pucharach będzie mu 
siał grać na boisku oddalonym od 
Dublina przynajmniej o 150 km, 
turecki Trabnonspor został wy­
kluczony z rozgrywek pucharo­
wych. (PAP)

Słone paluszki, makarony, iody f

Nowe wyroby „Amino “
Nsckowcy wyjaśniają 

tajemnice „trójkąta bermudzkiego"
W Poznańskich Zakładach 

Koncentratów Spożywczych 
„Amino” przeznaczono w tym 
roku 0,5 miliarda zł na meder 
nizację parku maszynowego. 
Zainstalowano m. in. automa­
tyczną linię włoską do produk 
cji słonych paluszków. Pierw­
sze dostawy tych przysmaków 
z „Amino” handel już otrzy­
mał. Do końca roku linia ta 
da około 100 ton paluszków, a 
w przyszłym roku — już 700 
ton.

W starych murach zakładu 
przy ul. Bałtyckiej w Pozna­
niu, instaluje się kompletne ze 
stawy urządzeń do produkcji, 
makaronów- Na 3 włoskich li­
niach rozpocznie się w listopa 
dzie produkcja — jej wielkość 
wyniesie około 60 ton maka­
ronów długich dziennie. Na 
starych maszynach „Amino” 
produkowało dotychczas 4 000 
ton makaronu rocznie; w no­
wej makaroniarni przy mniej-

szym zatrudnieniu będzie się 
produkować ponad trzykrotnie 
więcej.

Z Wielkiej Brytanii sprowa­
dzono automatyczną linię do 
produkcji lodów w proszku. 
Jest to jeden z niewielu wy­
robów „Amino”, którego wiel­
kość produkcji nie zaspokaja 
potrzeb. Nowa linia, któ­
ra zostanie • uruchomiona 
w najbliższym czasie, po­
zwoli na polepszenie ja­
kości lodów oraz podwojenie 
wielkości produkcji. Rozsze­
rzy się także — do 7 rodzajów 
— wybór lodów domowych. 
Rocznie bedzie „Amino” do­
starczało około 7 000 ton mro­
żonych przysmaków. W no­
wym sezonie nie powinno więc 
zabraknąć ani lodów domo­
wych, ani w ulicznych auto­
matach.

Znaczne zwiększenie ilości 
produkowanych lodów pozwo­
li na rozszerzenie ich eksportu. 
W tym roku 100 ton poznań­
skich lodów zjedli Jugosłowia­
nie; obecnie trwają rozmowy 
handlowe z innymi odbiorca­
mi zagranicznymi, (gra)

Gruntowne badania struktury 
wód oceann i atmosfery w „trój­
kącie bermudzfkim” pomogą usta­
lić, że nie dzieje się tam nic nad­
przyrodzonego — powiedział dzień 
nikowi „Komsomolskaja Prawda” 
J. Baranów, kierownik radziec­
kiej ekspedycji naukowej na stat 
ku „Wiktor Bugajew”, który u- 
czestniczył w międzynarodowym 
eksperymencie naukowym „Poli- 
mede”.

Celem, eksperymentu „Polimod"” 
jest zbadanie wirów oceanicznych, 
co ma znaczenie dla długotermi­
nowych prognoz pogody. W bada 
niach uczestniczą naukowcy z

ZSRR, USA, Anglii, Fraincji i Ka­
nady.

J. Baranów uważa, że obniżony 
w „trójkącie bermudzkim” o 25 
metrów — w stosunku do innych 
wód oceanicznych — poziom ocea 
nu o niczym nie świadczy. W re­
jonie Kolombo np. poziom oceanu 
obniżony jest o 70 metrów i nie 
ma to istotnego wpływu nawet 
na cyrkulację wód.

Radziecka ekipa — oświadczył 
kierownik ekspedycji — niejedno 
krotnie obserwowała rzadkie, jak 
kolwiek znane nauce zjawiska, 
jak „zielony promień”, powstają­
cy w chwili zachodu słońca oraz 
pionowe słupy światła w stronie 
przeciwległej do słońca. (PAP)

Grand Prix Kanady 
dla Jody Schecktera

Samochodowy wyścig formuły I, 
rozegrany w Mosport o Grand 
Prix Kanady, zakończył się zwy­
cięstwem Jody Schecktera na 
„Wolfie Fordzie”. Drugie miejsce 
zajął Francuz Patrik Depailler — 
„Tyrrell”, a trzecie Jochen Mass — 
„McLaren”. Aktualny mistrz świa 
ta Niki Lauda nie startował.

W klasyfikacji mistrzostw świa­
ta prowadzi Lauda (ma już zapew 
niemy tytuł mistrzowski) „Ferra­
ri” — 72 pkt. przed Jody Scheck- 
terem — 55 pkt. i Maria Andret- 
tim na „Lotusie” — 47 pkt. (PAP)

Niepowodzenia 
koszykarek Olimpii

Przez trzy dni rozgrywany był 
w Olsztynie międzynarodowy tur 
niej koszykówki kobiet zorganizo 
wany z okazji 25-lecia działalnoś 
ci Olsztyńskiego Związku Ko­
szykówki. Zwyciężył I-ligowy ze­
spół radziecki Spartak Penza — 
6 pkt., przed Spójnią Gdańsk — 
5 pkt., Stomilem Olsztyn — 4 
pkt. i Olimpią Poznań — 3 pkt.

Wyniki poszczególnych spotkań: 
Spartak pokonał Olimpię 75:44 
(43:20), Spójnię 64:63 (35:26) i Sto 
mil 62:40 (25:22); Spójnia wygra­
ła ze Stomilem 71:50 (34:25) i Olim 
pią 83:67); Stomil zwyciężył Olim 
pię 77:62 (31:26).

Najlepszą strzelczynią turnieju 
została Danuta Rumińska ze Sto­
milu, zdobywając 59 pkt. (PAP)

Lekkoatletyka w Pilsklem

Wałcz zdobywcą „Pucharu Miast"
Na stadionie miejskim w Wał-dzież) — 5,14 m; wzwyż: Kamińska 

czu odbyła się ciekawa impreza 
lekkoatletyczna — „Puchar Miast” 
województwa pilskiego. Na starcie 
stanęły reprezentacje ośmiu miast. 
Po zaciętej walce najlepszy okazał 
się Wałcz, który zgromadził 202 
pkt., i wyprzedził Piłę — 167 pkt.,

FOTOGRAFIKA

Świat bez udziwnień
Interesujący zestaw ponad 70 prac kilkunastu autorów pre­

zentuje obecnie solon Poznańskiego Towarzystwa Fotogra­
ficznego przy ul. Paderewskiego 7. Wystawiają swe zdję­

cia członkowie klubów fotograficznych z Austrii i RFN, a indywi­
dualnie: Raul Eitelberg z Brazylii oraz Joze Torregrossa i Claudio 
H. Feliciano z Hiszpanii.

Eksponowane zdjęcia przesłano na tradycyjny salon „Foto- 
„Expo". Ponieważ autorzy nie dostosowali ich do tematu konkursu 
(„Kim jesteś młody człowieku”), przeto postanowiono pokazać je 

publiczności w ramach odrębnej wystawy. Decyzja to ze wszech miar 
słuszna. Prace wspomnianej grupy twórców godne sq bowiem 
prezentacji z wielu względów. Przede wszystkim uderza niezwykle 
kunsztowna technika warsztatów autorskich. Przy niezbyt wyszu­
kanych środkach wyrazu przedstawiają oni bardzo artystycznie, 
potraktowany pejzaż, tu i ówdzie przewija się portret bądź akt, 
widoczne są też próby reportażu: Umiejętność wydobycia z tema­
tu pełni artyzmu, przy zastosowaniu wszelkich doskonałych form 
komoozycji, ujawnia sto szczególnie w odniesieniu do zdjęć barw- 
nych. Tutaj autorzy, głównie z Austrii i RFN, umiejętnie rozłożyli 
kolory, należytym zestawieniem barw podkreślając temat.

Na szczególną uwaae zasługują barwne zdjęcia Alberta Bern­
harda (RFN) — „Finisz” (I i II), Josefa Samuela (Austria) — „Ul­
tramaryna” oraz „Zaoomniany” (I i II), a także „Kaolica" i „Wie­
ża". Natomiast spośród zdieć czarnobiałych wyróżniają się — 
bardzo subtelny akt A. Rerli (RFN) oraz oret^^w" potraktowane 
fołoaramy Karla Ouade (RFN) — ,,'Aybrzeże I" i Hermana Bauera 
(RFN) — „Skała".

Na wszystkich eksponowanych zdjęciach nie ma śl^u wze^wo- 
rzeń. Nie znaczy to, iż brak w n:ch myśli autorskiej i rrrb "ew- 
nych poszukiwań. Wszakże dajn oni nc*wierd7or:o mawdzie, że o- 
taczcjący nas świat można pokazywać bez zbytnich udziwnień.

EUGENIUSZ COFTA

i Chodzież 148 pkt.
Zwycięzcami poszczególnych kon 

kurencji zostali — kobiety 100 m: 
Laskowska (Piła) — 13.4 sek,; 200 
m: Zaleska (Piła) — 27,6 sek.; 
400 m: Potentas (Piła) — 1:02,4 
min.; 800 m: Piorun (Piła) — 2.36,3 
min.; 1500 m: Rynarzewska (Biało 
śliwie) — 5:53,0 min.; 4X100 m: 
Piła — 51,7 sek.; 4X400 m: (Pila) — 
4:31,1 min.; w dal: Piechocka (Cho

(Wyrzysk) — 150 cm; dysk: Zien- 
kowicz (Wałcz) — 38,52 m; kula: 
Biesiada (Wałcz) — 13,32 m; 
oszczep: 2ak (Chodzież) — 36,22 m.

Mężczyźni — 100 m: Bęben 
(Wałcz) — 11,1 sek.; 200 m: Reszka 
(Chodzież) — 22,6 sek.; 800 m: Ży­
liński (Piła) — 2:03,1 min.; 1 500 m: 
Simiński (Piła) — 4:15,8 min.;
4X100 m: (Piła) — 45,2 sek.; w dal: 

, Z borowski (Wałcz) — 7,31 m; 
wzwyż: Jagintowicz (Wałcz) — 
185 cm; tyczka: Stanisławek 
(Wałcz) — 400 cm; kula;
Zaworka (Wałcz) — 13,07 m; dysk: 
Zaworka (Wałcz) — 45,34 m; 
oszczen: Haraf (Jastrowie) — 57,30 
m. (ryk)

Sparringowe mecze koszykarzy
W sali przy ul. Młyńskiej dwa 

sparringowe mecze rozegrały mię 
dzy sobą zespoły koszykarzy I-li- 
gowego Lecha i Ii-ligowego 
AZS-u. Dwukrotnie triumfowali 
lechici: 105:70 (48:34) i 123:73 (68:38). 
Mecze nie były atrakcyjnymi wi­
dowiskami, gdyż lechici za bardzo 
przewyższali umiejętnościami swo

Ich przeciwników. Akademicy ani 
przez moment nie potrafili zmusić 
kolejarzy do zaprezentowania peł 
ni swych umiejętności.

Najwięcej ounktów dla Lecha 
zdobyli: Durejko 27 i 34 oraz Ki 
jewski 26 i 24. Ola AZS-u: Mase- 
rok 12 i 23 oraz Herkt 13 i 15.

(wił)

Trzecie miejsce juniorów Poznania 
w jeździeckim Pucharze Polski

W ośrodku pięcioboju nowo­
czesnego w Drzonkowie koło Zie­
lonej Góry zakończyły się I zawo­
dy jeździeckie juniorów o Puchar 
Polski. W tej interesującej, wido­
wiskowej imprezie, startowało po 
nad 70 zawodników w wieku od 
10 do 19 lat, którzy w 6-osobowych 
ekipach reprezentowali ąż 12 okrę 
gowych związków jeździeckich. 
Obowiązkowo w każdej ekipie 
uczestniczyła jedna jupiorka. O- 
kręgi Kraków i Poznań przysłały 
nawet po dwie zawodniczki. Tak 
‘iczny udział w tych zawodach 
świadczy o szybko rosnącej po- 
puląrn^i-t dyscyplin jeździeckich 
w nc ra kraju.

Zawody juniorów stały na wy­
sokim poziomie — jeźdźcom udo­
stępniono nawet konie wyżss^cń 
k’as. Na program zmagań składa­
ło się 16 konkursów.

Puchar Polski zdobyła reprezen 
tacja okręgu koszalińskiego, wy­
nikiem 142,3 pkt., wyprzedzając 
Kraków — 136, pkt., oraz Poznań 
— 124,1 pkt.

Dalsze miejsca: 4. Gdańsk — 
122,1, 5. Opole — 119,2, 6. Wrocław 
— 82,9, 7. Elbląg — 82,2, 8. Wał­
brzych — 77,7, 9. Warszawa — 
71,6, 10. Zielona Góra — 70,4 u 
Szczecin — 40,1, 12. Łódź —3 ~ 
pkt. (PAP)



@ Praca © Sprzedaż

Kobiety i mężczyźni, po­
trzebni od zaraz do zbio­
ru marchwi i porów. sta-
rołęcka 196a. 34739g
Opiekunka do 2-letniego 
dziecka, w domu lekarza 
potrzebna. Arciszewskie- 
go 25 m. 55. 37503g
Mężczyzn, kobiety, mogą 
być emeryci — zatrudnię. 
Ogrodnictwo - Szklarnia. 
Wierzbicki, Os. Plewiska, 
Skórzewska 18. 37296g
Opiekunka do 2-letniego 
dziecka, potrzebna. Tel. 
733-38, po godz. 16. 36634g
Ucznia wyuczę atrakcyj­
nego zawodu — spawacza 
elektrycznego, dobre wy 
nagrodzenie. Zakład Me­
chaniczny, Polna 6.

36666g
Tokarza na stałe i doryw 
czo oraz ślusarza renci­
stę lub emeryta — przyj 
mie — warsztat. Poznań, 
Polna 6. 36667g
Cukiernika, piekarza, u- 
cznia, sprzątaczkę, przyj- 
mę. Zakwaterowanie. Po 
znań, Garbaty 65, I pię­
tro. 36676g
Tokarza dobrego, przyj- 
mę. Przybylskiego 8 — 
(Swierczewo). 37016g

® Nauka
Magister udziela korepe­
tycji języka niemieckie­
go. Grunwald, telefon 
67-30-42 — Jaworska.
t  36682g

0 Kupno
Dwuteowniki stalowe 140 
do 160 oraz stal zbrojenio 
wą, średnica od 12—16, ku 
pię. Wojciech Duda, Marii 
Wicherkiewicz 13, 60-465
Poznań. 36625g
Magiel elektryczny z pra 
sownicą, kupię. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 36645g.
Tokarnię pryzmową „Nor 
ton” — kupię. Poznań — 
Warsztat, Polna 6. 36665g
Sprawny fotel dentysty­
czny, teleskopowy — ku­
pię. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 36721g.

Kożuszek damski, nowy, 
rozmiar średni — sprze­
dam. Matejki 68 m. 7 — 
Kruszwicka, godz. 16—18. 
___ ____________  37648g
Szafę trzydrzwiową — 
sprzedam. Os. Wielkiego 
Października 9 m. 82.

 36214g
Futro, białe nutrie, roz­
miar średni, sprzedam. 
Dąbrowskiego 30B m. 5, 
po południu. 36289g
Sprzedani aparat fotogra 
ficzny Praktica VIC-2, no 
wy, z gwarancją, obiek­
tyw Pancolar 1,8/50. Ofer 
ty: tel. 408-21, wewn. 
53-68, po godz. 16. 36291 g
Sprzedam kożuch męski, 
damski, złotą obrączkę, 
pierścionek. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
36293g.
Sprzedam fortepian „Ger 
ruder Stingf - Wiedeń”. 
Jadwiga Pawlaczyk — 
63-803 Bodzewo 71.
________ 36296g
Sprzedam wzmacniacz do 
organów „Vermona” 25 
W. Mosina, tel. 310.

 36B09g
Kożuch damski duży — 
sprzedam. Tel. 731-13, po
godz. 17.
Segment „Karo”

36331g 
tanio

sprzedam. Michała 41c m.
40. 36332g
Urządzenia galwanizacyj- 
ne. Os. Lecha 15 m. 6.
godz. 16—20. 36342g
Kożuch damski brązowy, 
160 cm, sprzedam. Tele­
fon 78-09-53, po godz. 16.

36646g
Nową meblościankę ma­
tową — okleina jesiono­
wa, sprzedam. Os. Rze­
czypospolitej 95 m. 1 (wie
czorem). 36673g
Kożuchy: męski, krótki 
dopasowany, turecki 175, 
damski mały — sprze­
dam. Tel. 441-62, godz. 
18—20. 36383g
Błam, łapki karakułowe, 
nowe — sprzedam. Tele­
fon 67-29-10, od godz. 18.

36484g
Rury 2. o. do szklarni — 
sprzedam. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
36570g.
E3S

Dnia 8 października 1977 roku zmarł długo­
letni, zasłużony pracownik Wydziału Finanso­
wego Urzędu Miejskiego w Poznaniu

EDWARD BORDA
odznaczony Srebrnym Krzyżem Zasługi, Hono­
rową Odznaką M. Poznania oraz Odznaką Ho­
norową „Zasłużony Pracownik Rady Narodowej”

Pogrzeb odbędzie się dnia 12. X. 1977 r. o go­
dzinie 12.30 na cmentarzu junikowskim.

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­
czucia składają:

Kierownictwo i pracownicy 
Urzędu Miejskiego w Poznaniu, 

Rada Zakładowa ZZPPiS.

3339-K3

.f. Dnia 8 października 1977 r. zmarł nagle, śp.

prof. ALFONS ŻARACH
dr filozofii

odznaczony pośmiertnie Krzyżem Kawalerskim 
Orderu Odrodzenia Polski, były organizator 
i wykładowca Wydziału Romanistyki UAM, 
wieloletni pedagog i wychowawca młodzieży, 

autor prac naukowych, publicystycznych 
i podręczników.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 11 bm. 
o godz. 14 na cmentarzu na Miłostowie.

Zona z synem

Poznań, Loggerheds. 3330-U3

4. Dnia 9 października 1977 r. zasnął w Bogu, 
F nasz najdroższy mąż, ojciec, teść, dziadek 

i pradziadek, lat 81, śp.

SZCZEPAN SKLEPIK
ppor., powstaniec wielkopolski, 

odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu 
Odrodzenia Polski.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 13 bm. 
— cmentarzu junikowskim.o godz. 14.15 na

W głębokim smutku pogrążona 

żona z rodziną

Ul. Wyszeborska 14 m. 3. 3346-U3

i z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
T 8 października 1977 r. odszedł od nas na zaw­
sze po długich i ciężkich cierpieniach opatrzo­
ny Sakramentami św., przeżywszy lat 65 moj 
najukochańszy mąż, kochany ojciec, tesc, dzia­
dek, brat i szwagier

EDMUND CZAJKA
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 11 ^m^o go­

dzinie 11.30 z kaplicy cmentarnej na Gorczynie.
W smutku pogrążona

żona z rodziną

Butlę na gaz dużą, sprze 
dam. Oferty „Prasa" — 
Grunwaldzka 19 dla 36365g
Kożuch damski nowy, roz 
miar 48 — sprzedam. Ży­
dowska 30 m. 4. 36386g
Garaż Łazarz,
dam. Tel. 614-52.

sprze- 
36677g

Fortepian tanio sprze­
dam. Olejniczak, Rgiel- 
sko, 62-100 Wągrowiec.

______ ____ ________ 36684g
Maszyny stolarskie: wy- 
równiarkę, piłę wielotar- 
czową — sprzedam. Kra- 
suski, Długa Goślina 6 —
koło Poznania. 36688g
Nową walizkową maszy­
nę do pisania „Erica”, poi 
skie czcionki — sprzedam. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 36737g.
„Ericę” fabrycznie nową, 
z niemiecka czcionką — 
sprzedam. Tel. 472-66.

36738g
Atrakcyjny biały kożuch 
sprzedam. Tel. 67-32-76.

36747g
Kożuch damski, męski — 
sprzedam, tel. 41-16-49.

37030g

Samochody
Samochód Star 25, stan 
bardzo dobry — sprzedam. 
Ul. Leonarda 16 m. 4.

36621g
Moskwicza 403, rocznik 
1965, stan bardzo dobry, 
sprzedam. Warszawska 
132, narożnik Mogileń­
skiej. 36635g
Mercedesa 190, silnik ze 
skrzynia biegów — sprze 
dam. Ul. Dobra 7 m. 2, 
koło Ogrodu Botaniczne-
go 36644g

Mieszkanie własnościowe,
dw upoko j owe kupię.
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 3<5355g.
Gniezno — pokój miesz­
kalny, nadający się na 
ciche rzemiosło — zamie­
nię na pokój, miejscowość 
obojętna, może być wieś. 
Wiadomość; Poznań, tel.
41-17-97. 36360g
Poszukuję lokalu dwuiz­
bowego ca 40 m’, światło, 
woda, gaz wc, Dębiec, 
Wilda, Łazarz — na ciche 
rzemiosło precyzyjne. O- 
ferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 36410g.
Zamienię spółdzielcze,
dwupokojowe, 47 m», Swie 
bo<lzinle — na równorzęd 
ne, względnie M-2 — Po­
znań. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 36411g
M-5 własnościowe w Kra­
kowie, I ptr., słoneczne, 
garaż — zamienię na po­
dobne w Poznaniu, naj­
chętniej na Winogradach. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 36465g.
Zamienię 2 pokoje z ku­
chnią, stare budownic­
two — na pokój z kuch­
nią, I oiętro. Oferty „Pra 
"a”, Grunwaldzka 19 dla 
36527g.

© Nieruchomości
Sprzedam dom mieszkal­
ny. Julian Łuksza, Strzy 
żewice 38, 64-100 Leszno.

 1279p
Kupię dom jednorodzin­
ny w Poznaniu. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 37703g.

© Lokale
Chojnice! Pokój z kuch­
nią — zamienię na podo­
bne w Poznaniu. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 35257g.
Wynajmę pokój małżeń­
stwu. Płatne za rok. Po­
znań - Swierczewo, Kra-
sicklego 37. 36351g
Samotna, poszukuje po­
koju. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 36379g
Pan, noszukuje M-3. Teł.
20-26-86. 36408g

0,5 ha działkę w Szczepan 
kowie — sprzedam. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 36217g.
Dom piętrowy, ogród 
5.000 m1 przy Poznaniu — 
sprzedam. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
36248g.
Willę dwurodzinną pod 
Poznaniem — ogrodniko­
wi, sprzedam. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 36269g.
Sprzedam dom z ogrodem 
0,5 ha w Zgierzynce ko­
ło Lwówka. Władysław 
Adamczak, Poznań, 38, 
ul. Laskowa 4 (Osiedle 
Plewiska). 36543g
KBSSESI

Dnia 9 października 1977 r. zmarł w wieku 
74 lat najdroższy mąż, śp.

JAN POPŁAWSKI
jeniec Oflagu Grossborn

Pogrzeb odbędzie się w środę, 12 bm. o go­
dzinie 10.30 na cmentarzu górczyńskim,

o czym zawiadamia stroskana

Kuplę parcelę rekreacyj­
ną w Wojnówku lub bu­
dowlaną w Puszczykowie. 
Puszczykówku, tek 756-53,
od godz. 17. 36297g
Dom z ogrodem 6C0 m! w 
Luboniu, przy Poznaniu 
— sprzedam. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
36421g.
Sprzedam kamienicę Po­
znań — Jeżyce, po kup­
nie wolne mieszkanie 110 
ms. Informacje: Dąbrow­
skiego 70 (Zegarmistrz).

36310g
Mały domek do zamiesz­
kania w śródmieściu Gnie 
zna, Szamotułach, Bydgo­
szczy, kuplę. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
36422g.

Posiadam Fiata I35p — 
przyjmę akwizycję. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 36362g.
Domek segment lub mie 
szkanie własnościowe — 
kupię. Oferty „Prasa” —
Grunwaldzka 19 dla 36318g

Zguby 0 Różne
Dnia 9 bm., w pociągu 
na trasie Puszczykowo — 
Osowa Góra — zostawio­
no siatkę z katalogiem 
wysyłkowym. Znalazcę 
proszę o zwrot. Os. Przy 
jaźni 10 m. 145 . 37770g
Parkiety bezpyłowo ey- 
klinuje, lakieruje — Za­
kład Usługowy, Zygmunt 
Koenig, tel. 647-79. 3«148g

Pracownicy poszukiwani
Poznańskie Przedsiębiorstw’© 
zatrudni natychmiast przy 
Rataje:

— murarzy
— lastrikarzy
— ślusarzy - spawaczy 
— monterów konstrukcji

Budowlane nr 2 
budowie Osiedla

żelbetowych
— robotników budowlanych
— oraz pracowników w innych zawodach 

budowlanych.
Przedsiębiorstwo dysponuje hotelem robotni­

czym.
Szczegółowych informacji udzieli Dział Oso­

bowy i Szkolenia Zawodowego — Poznańskie­
go Przedsiębiorstwa Budowlanego nr 2, ulica 
Strzelecka 2/6, III piętro, pokój 301.

3647-K1
Wojewódzka Spółdzielnia Spożywców „Społem” 
Oddział w Poznaniu - Zakład Barów, Stołówek 
i Garmażerii - Poznań, ul. Wielka 26, (I piętro), 
telefon 587-05, wewn. 7 — zatrudni zaraz 
kandydatów(ki) na niżej wymienionych stano­
wiskach pracy :

— pomocy kuchennych i pomocy w bufecie — 
wykształcenie podstawowe;

— bufetowe — wykształcenie zasadnicze 
zawodowe;

— młodszych kucharzy i kucharzy — 
wykształcenie zasadnicze gastronomiczne.

Pracownicy zatrudnieni w operatywie gastro­
nomicznym korzystają z wyżywienia za odpłat­
nością.

Osoby zgłaszające się do pracy spoza Pozna­
nia z miejscowości ponad 50 km korzystają
z zakwaterowania. 3624-K1

+ Dnia 9 października 1977 roku zmarł po dłu­
giej chorobie i ciężkich cierpieniach, pełen 

dobroci serca nasz najdroższy brat, szwagier 
i wujek, przeżywszy lat 53, śp.

EDWARD WEINERT
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 12 bm. 

o godz. 13.40 na cmentarzu junikowskim.

żona z rodziną
Ul. Łukaszewicza 5 m. 6. 37788g

tDnia 8 października 1977 r. zmarła, opatrzo­
na Sakramentami św., nasza kochana żona, 
matka, teściowa, babcia, siostra, szwagierka 

i ciocia, w 70 roku życia, śp.

KONSTANCJA JESIONOWSKA
z domu Malinowska

odznaczona Srebrnym Krzyżem Zasługi i Od­
znaką Tysiąclecia, wyróżniona Odznaką Zasłu­
żonego Działacza Ruchu Spółdzielczego oraz 
Odznaką Pamiątkową Jubileuszu 50-lecia Po­

znańskiej Spółdzielni Spożywców.

Msza św. odprawiona zostanie w środę, 12 bm. 
o godz. 6.30 w kościele Matki Boskiej Królowej 
przy Rynku Wildeckim, pogrzeb tego samego 
dnia o godz. 12.10 na cmentarzu górczyńskim,

o czym zawiadamiają kirem spowici

mąż z dziećmi i rodzina

37798g

tDnia 8 października 1977 roku zginął śmier­
cią tragiczną nasz najukochańszy, nieodża­

łowanej pamięci mąż, ojciec, teść, dziadek, 
zięć, przeżywszy lat 64, śp.

CZESŁAW MUSZYŃSKI
mistrz stolarski, 

żołnierz Batalionów Chłopskich, 
odznaczony Złotym Krzyżem Zasługi.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 12 bm. o go­
dzinie 15 na cmentarzu przy kościele parafial­
nym św. Marcina w Swarzędzu.

W głębokim żalu pogrążona

żona z rodziną
Swarzędz, pl. Niezłomnych 8. 37745g

+ Dnia 9 października 1977 r. odeszła od nas 
po długiej i ciężkiej chorobie, namaszczona 

Olejami św., nasza najdroższa żona, pełna od­
dania i poświęcenia dla nas matka, teściowa 
i babunia

KAZIMIERA ZALEWSKA
z domu Błochowiak

Pogrzeb odbędzie się w środę, 12 bm. o go­
dzinie 10.25 z kaplicy cmentarnej na Janiko­
wie.

W głębokim smutku pogrążony 
mąż z rodziną

Zakład Remontowy Sprzętu Przeładunkowego 
PSK w Poznaniu, ul. Spichrzowa 37 — za 
trudni niezwłocznie

— mechaników napraw pojazdów 
samochodowych;

— ślusarzy remontowych.
Zgłoszenia prosimy kierować pod adresem 

Zakładu, telefon 33-39-11. 2823-K1
Przedsiębiorstwo Budownictwa Przemysłowego 
„Budostal - 4” — Generalny Wykonawca Budo­
wy Huty „Katowice” — zatrudni natychmiast:

— inżynierów i techników budowy na sta­
nowiska kierowników budów i mistrzów 
budowlanych oraz specjalistów d/s. kosz­
torysowania i normowania pracy.

— pracowników fizycznych w zawodach: 
betoniarza, blacharza, cieśli, dekarza, sto­
larza. malarza, zbrojarza, operatora sprzę­
tu średniego i ciężkiego, kierowców z I 
i II kategorią prawa jazdy, mechaników, 
blacharza i elektryków samochodowych, 
spawaczy elektryczno-gazowych, monte­
rów konstrukcyjnych i wodno-kanaliza­
cyjnych, ślusarzy remontowych maszyn 
budowlanych, elektryków z uprawnienia­
mi bez ograniczeń, robotników niewykwa­
lifikowanych oraz absolwentów zasadni­
czych szkół zawodowych na wstępny staż 
pracy.

ZAPEWNIA SIĘ:
— wynagrodzenie w/g Układu Zbiorowego 

Pracy w budownictwie,
— pracownikom zamiejscowym nie meldo­

wanym na pobyt stały w miejscu budo­
wy, a zamieszkałym w hotelach robotni­
czych lub kwaterach prywatnych, przysłu­
guje dodatek za rozłąkę,

— dla robotników posiłki regeneracyjne wy­
dawane przez cały rok,

— odpowiednie warunki socjalno-bytowe, 
— zakwaterowanie w hotelach robotniczych 

lub kwaterach prywatnych,
— możliwość zdobycia zawodu i podniesie­

nia kwalifikacji.
Do podjęcia pracy należy zgłosić się z dowo­

dem osobistym, książeczką wojskową i ubezpie­
czeniową (ostatnim świadectwem pracy).

Zgłoszenia przyjmuje Dział Zatrudnienia 
i Płac — Centralny Punkt Przyjęć PBP „Bu­
dostal - 4” w Dąbrowie Górniczej, uL Tworzeń 
101, w godzinach od 7 do 18.

Dojazd pociągiem do dworca w Dąbrowie 
Górniczej, a następnie autobusem WPK nr 18, 
27, 55, lub tramwajem nr 21 do przystanku
obok Głównego Placu Budowy.

Przetargi
2175-K2

Pogrążona w głębokim smutki

Staszica 5 m. 6. 3i4j-m

dniu 9 października 1977 r. zmarła moja 
kochana żona, matka, teściowa, babcia 

prababcia, przeżywszy lat 85, śp.

WIKTORIA SZOPKA
z domu Gryska

Pogrzeb odbędzie się w środę, 12 bm. o go­
dzinie 14 z kaplicy cmentarnej w Dopiewie.

W głębokim smutku pogrążona

Dopiewo, ul. Młyńska 52. 37»4g

łDnia 9 października 1«77 r. zmarł w wieku 
70 lat śp.

PIOTR BRĘCZ
Pogrzeb odbędzie się w środę, 12 bm. o godzi­

nie 14.30 w Tarnowie Podgórnym.

Tarnowo Podgórne. 3778!>g

+ Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
8 października 1977 r. zmarł nagle mój ko­

chany mąż, nasz najdroższy ojciec, syn, teść, 
dziadek, brat i szwagier, śp.

EDWARD BORDA
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 12 tom. 

o godz. 12.30 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

żona z rodziną

Ul. Długa II. 3343-U3

tZ głębokim żalem zawiadamiamy,, że dnia 
9 października 1977 r. zmarł, namaszczony

Olejami św., w wieku 62 lat, drogi naszemu ser­
cu mąż, ojciec, brat, teść i dziadek, śp.

JOZEF KAŹMIERCZAK
Pogrzeb odbędzie się w środę 12 bm. o godzi­

nie 12.30 na cmentarzu górczyńskim.

Żona z rodziną

37TWg

Zarząd Rolniczej Spółdzielni Produkcyjnej w 
Chwałszycach, 62-308 Targowa Górka, gmina 
Nekla — ogłasza

SPRZEDAŻ SAMOCHODU marki ZUK
A03, nr fabryczny 100287, rok produkcji 
1970, cena wywoławcza 68 tys. zł.

Przystępujący do przetargu winni wpłacić 
wadium w wysokości 10 proc, ceny wywoław­
czej w kasie RSP w godz. od 8—12, najpóźniej 
w przeddzień przetargu.

Oględzin samochodu można dokonywać na
dwa dni przed przetargiem 
10—13 w siedzibie Rolniczej 
dukcyjnej. ■

Przetarg odbędzie się dnia 
dżinie 11 w RSP Chwałszyce.

w godzinach od 
Spółdzielni Pro-

26. 10. br. o go- 
35674g

Poznańskie Przedsiębiorstwo Budowlane nr 5 
„Budopol” — ogłasza

I PRZETARG NIEOGRANICZONY 
na samochód osobowy marki Fiat - 1300.
Cena wywoławcza — 43.200,—.

Przetarg odbędzie się w czternaście dni po 
ukazaniu się ogłoszenia o godz. 10.30 w stołów­
ce Bazy Materiałowej PPB-5 przy ul. Dziado- 
szańskiej 10 (wejście przez portiernię „B”).

Samochód można oglądać w każdy wtorek 
i środę w godz. 10—12.

W przetargu mogą brać udział tylko osoby, 
które wpłacą wadium w wysokości 10 proc, ce­
ny wywoławczej.

Wpłaty przyjmuje kasa Przedsiębiorstwa 
przy ul. Strzeleckiej 2/6, VI ptr. w godz. 10—12, 
ostatecznie w przeddzień przetargu.

W przepadku niedojścia do skutku przetargu 
I, przeprowadzony zostanie po półgodzinnej 
przerwie — przetarg II z ceną wywoławczą 
obniżoną o 50 proc. 3627-K1

tDnia 9 października 1977 r. zmarła nagle na- 
sza kochana siostra i szwagierka, śp.

KATARZYNA BYLICA
Pogrzeb odbędzie się w środę, 12 bm. o go-

dżinie 15 na cmentarzu

Szydłowska 5 m. 1, 
dawniej Dąbrowskiego.

w Krzyżownlkach.

smutku pogrążona

S7748g

+ Dnia 7 października 1977 r. zginął śmiercią 
tragiczną, mój najdroższy mąż, ojciec, teść, 

dziadek i pradziadek, przeżywszy lat 84, śp.

PIOTR REGULSKI
emeryt górnik

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia >3 bm. 
o godz. 13.05 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona5 Ul. Hetmańska 10 m. 1.37753gUl. Wronieoka 2/3 m. 8.

KAZIMIERZ JANICKI
ZOFIA SALACH

z domu Foerster

W głębokim smutku pogrążona

żona z synkami i rodziną

Ul. Ostrowska 546.
Córka i syn z żoną

Ul. Konińska 18 m. 2.3844-U3Ul. Szamarzewskiego 20 m. 7.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 12 bm. o go­
dzinie 11 na cmentarzu junikowskim.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 12 bm. 
o godz. 13 na cmentarzu na Miłostowie.

Uprasza się o nieskładanie kondolencji.
37737g

Msza św. żałobna odprawiona zostanie dnia 
11 bm. o godz. 7.30 w kościele na Jeżycach.

. Dnia 8 października 1977 r. zmarła, opatrzo- 
I na Sakramentami św., nasza najdroższa ma­

ma, teściowa, siostra, szwagierka i ciocia, prze­
żywszy lat 81, śp.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 12 bm. 
o godz. 11.55 na cmentarzu junikowskim.

37773g

STANISŁAWA WĄTROBA

W smutku pogrążony

mąż z rodziną

tz żalem zawiadamiamy, że dnia 7 paździer­
nika 1977 r. zmarł nagle, opatrzony Sakra­

mentami św., w 33 roku życia, mój najdroższy 
mąż, nasz ukochany tatuś, syn, brat, szwagier, 
kuzyn i wujek

tDnia 9 października 1977 roku zmarła prze­
żywszy lat 75, namaszczona Olejami św., moja 

najdroższa żona, nasza matka, teściowa, siostra, 
babcia i prababcia, śp.

Ul. Kassyusza 12 m. 3. 3345-U3

tw dniu 10 października 1977 r. zmarła pe 
długich i ciężkich cierpieniach, opatrzona 

Sakramentami św., nasza ukochana marna, sio­
stra, babcia, prababcia, przeżywszy lat a), śp.

MARTA ŁUKOMSKA
z domu Błaszak

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 13 bm. o go­
dzinie 11 na starym cmentarzu w Czarnkowie.

Córka i syn z rodziną
Czarnków, Chodzież, Poznań. 37725g

m3
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GŁOS WIELKOPOLSKI Wtorek, 11 X 1977

PAŹDZIERNIK Aldony
11 Emila

Wtorek Słońce: 6.09—17.08

R.. TEATR? ~J
POZNAŃ

OPERA — g. 19 „Cyrulik se- 
ilski**
MUZYCZNY — przedst. zamkn.

g. 19 „Cecylia Valdes”.
POLSKI — g. 19 „Derby. w pa­

łacu”.
NOWY — g. 19 „Turoń”.
LALKI i AKTORA — g. 10 

„Tymoteusz”.

Ł .... J
CHODZIEŻ Ceramik: „Z podnie 

słonym czołem”; Noteć: „Krotki 
sezon”.

CZARNKÓW: „Odpowiedź zna 
tylko wiatr”.

GNIEZNO Lech: „Miłość w desz 
czu”; Polonia: „Cenny depozyt”.

GOSTYŃ: „Ostatnie zadanie” i 
„Flip i Flap w Legii Cudzoziem­
skiej”.

GÓRA: „Powrót Robin Tlooda”.
GRODZISK: „Dzień szarańczy”.
JAROCIN: „Wzgórze Zelengory” 

i „Tajemniczy upiór”.
KALISZ Kosmos: „Cień zbrod­

ni” i „Mistrz rewolweru”; Sty­
lowe: „Zwycięstwo” i „Roztarg 
niony”; Syrena: ..Dyl Sowizdrzał”.

KĘPNO: „Złotodajna rzeczka”.
KOLO: „Kochaj albo rzuć”.
KONIN Górnik: „W mroku no­

cy” i „Posłannictwo z innej pla­
nety”.

KOŚCIAN: „Mistrz rewolweru”.
KROTOSZYN: „Moi przyjacie­

le”.
LESZNO: „«Setka» dla kurażu”.
NOWY TOMYŚL: „Na tropie 

Wilby’ego” i „Piosenka za ko­
ronę”.

OBORNIKI: „Kariera na zlece­
nie”.

OSTROW Roma: „Pocałunki z 
Hongkongu”; Słońce: „Śmierć 
przychodzi dwa razy”.

OSTRZESZÓW: „Lato z kowbo 
jem”.

PIŁA Iskra: „Cenny depozyt”, 
„Mściciel” i „Wielka podróż Bol­
ka i Lolka”; Koral: „Rodzinny me 
lodramat”; Sokół: Przepustka dla 
marynarza”.

PLESZEW: „Powrót różowej 
pantery”.

RAWICZ: „Gang Olsena na szła 
ku”.

SŁUPCA: „Mistrz rewolweru”.
ŚREM Słonko: „Każdy umiera 

w samotności”.
ŚRODA: „Ten cudowny piasek 

partyzanckich dróg”.
SYCÓW: „Miłosna edukacja Wa 

lentego”.
SZAMOTUŁY: „Wrzos” i „Pani 

minister tańczy”.
TRZCIANKA: „Za mostem”.
TUREK: „Powrót Robin Hoo- 

da”.
WAŁCZ: „Przepustka dla ma- 

rvnarza”.
WĄGROWIEC: „Ponad stra­

chem”.
WIERUSZÓW: „Droga do Sali­

ny”.
WRZEŚNIA: „Handlarz bronią”.
WSCHOWA: „Miłosna edukacja 

Walentego”.
ZŁOTÓW: „Fałszywy król”.

K RABIO 1
PROGRAM I: 8.10 Estrada przy 

jaźni; 9.05 Melodie dla was; 9.-15 
Kapela z Krobi Biskupiańskiej; 
10.08 Tańce z różnych epok; 10.30 
„Przedwiośnie” — fragm. pow.; 
10.40 Pół wieku big-bandów jaz­
zowych; 11 Tu Radio Kierowców; 
11.15 Wrocławskie propozycje mu 
zyczne; 11.30 Lubelskie studio mu 
zyczne prezentuje; 12.25 Turniej 
zespołów wokalnych: 13 U przy­
jaciół; 13.05 Śpiewa I. Jarocka; 
13.15 /Koncert życzeń; 13.35 Stu­
denckie lato z folklorem; 14 Stu­
dio „Gama”; 14.20 Studio Relaks; 
14.25 Studio „Gama” c.d.; 15.05
List Z Polski; 15.10 Studio „Ga­
ma” c.d.; 16 Tu Jedynka; 17.30 
Radiokurier; 18.25 Nie tylko dla 

.kierowców; 18.33 Przeboje; 19.15 
Kiermasz wolskiej piosenki: 19.40 
Wybitni soliści w renertuarze po­
pularnym; 20.05 NURT — Mark­
sistowska kategoria „praktyki” 
oraz jej ro’a w filozofii marksi­
stowskiej; 20.25 Wieczór w dysko 
tece; 21.05 Olimpijski alert mło­
dzieży — Moskwa 80; 21.28 Wie­
czór w dyskotece: 22.20 Tu Radio 
Kierowców; 22.30 Fala 77; 22.40 Ze 
spoty znad Newy i Moskwy; 23.15 
Jam session.

Wiadomości: 0.01. 1, 2, 3. 4, 5, 8, 
9, 10, 12.05. 15. 19, 20, 21, 22, 23.

PROGRAM II; 8 Tu Jedynka; 
9.39 Motywy ludowe w twórczości 
E. Pałłasza; 9.40 Dla przedszkoli: 
„Październikowe zagadki” — słu 
chowisko; 10 Rep. literacki: „Przy 
ognisku”; 10.30 Na klawesynie 
gra Rick ran der Linden; 10.40 
Klucz do mieszkania i co dalej?; 
11 Polska muzyka operowa; 11.35 
Skrzynka poszukiwania rodzin 
PCK; 11.10 Od Tatr do Bałtyku; 
12.05 Czas dobrych gospodarzy; 
12.25 „Bajki bułgarskie”: 12.45 
Rytmy i melodie świata; 13 
Dla kl. III i IV (wych. muz.): 
„Zabawa w dyrygenta”; 13.20 
Wrocławskie Skowronki Radiowe; 
13.35 Ze wsi i o wsi; 13.50 Spotka 
nie z piosenką radziecka; 14.10 
Więcej, lepiej, nowocześniej; 14.25 
'fu Radio Moskwa; 14.45 Koncerty 
Bacha; 15.30 Studio Plus — pro­
gram dziewcząt i chłopców; 16.10 
Ppdróże muzyczne po kraju: 16. <0 
Magazyn informac.; 16.50 Radio- 
eypress; 17 „Co pi^zą o muzyce”; 
17.20 ,,Lub:e naiwnych” — mag.; 
18 „Na każde pytanie odpowiedź” 
— mag. muz.; 18.40 Wypoczynek 
i turystyka: 19 Konc. z nagrań 
WO3PR i TV; 20 Rytm, rynek, re 
kłania; 20.15 Problemy kultury fi 
zycznej; 20.25 Arcydzieła kamera 
listyki; 21 Konc. z gwiazdą — 
M. Rodowicz; 21.40 Public, między 
narodowa; 21.52 Muzyka: 22 Tygod 
nik Kulturalny; 22.40 Konc. in­
strumentalne A. Głazunowa w in 
terpretacji słynnych wirtuozów; 
23.35 Co słychać w świecie; 23.40 
Gra M. Kudlicki.

Wiadomości: 4.30. 5.30, 6.30, 7.30, 
11.30, 13.30, 18.30, 21.30, 23.30.

PROGRAM lit: 8.05 Z kompozy 
torskiej teki Andrzeja Zielińskie-

Zamiary i działania młodych z ZSMP
Poznańskie biuro najlepsze w kraju

Geodeci ułatwiają 
gospodarowanie ziemią

Pilskie

Związek Socjalistycznej Młodzieży Polskiej 
skupia w województwie pilskim ponad 32 000 
członków zrzeszonych w 559 kołach. To pra­
wie 30 procent młodych obywateli wojewódz- 
twa.^ Można więc powiedzieć, że pilska mło­
dzież ma znaczny udział w rozwiązywaniu 
wielu istotnych problemów życia społeczno- 
gospodarczego.

Dyskusja w organizacji — a toczy się właśnie 
kampania sprawozdawczo-wyborcza — polega głów­
nie na szukaniu nowych sposobów uaktywnienia 
całego środowiska. Zebranie inaugurujące tę kam­
panię w Pilskiem odbyło się w kole ZSMP Łąk’?, 
w gminie Lipka. Jest ono laureatem konkursu „Mój 
sukces socjalistycznej Ojczyźnie” ma także prawo 
rekomendacji swoich członków w szeregi Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotniczej. Młodzi w tef wsi 
należą do bardzo aktywnych. Prężnie działa miej- 
scowyp LZS. znajdujący się pod patronatem koła, 
a młodzi rolnicy — członkowie ZSMP — osiągają 
liczące się wyniki produkcyjne.

W zakładach Sprzętu Oświetleniowego „Po­
łam” w Pile aktywiści ZSMP z wydziału skrę­
tek powołali Brygadę Pracy Socjalistycznej 
im. 60 Rocznicy Rewolucji Październikowej. 
Chcą dobrą pracą uczcić to historyczne wyda­
rzenie Młodzi z Zakładu Wielkopolskich Fa­
bryk Mebli w Krajence podjęli zobowiązanie 
o dodatkowej produkcji na eksport. Podobne 
przykłady można mnożyć.

Tematem niedawnego plenum ZW ZSMP w Pile 
był udział organizacji młodzieżowych w realizacji

Zmechanizowane wykopki

Dużą pomoc dla indywidualnego rolnictwa stanowią maszyny spół­
dzielni'kotek rolniczych. W czasie tegorocznych wykopków na po­
lach rolników w woj. poznańskim pracuje ponad tysiąc kółko­
wych kopaczek, w tym 113 znajduje się w grupowym użytkowaniu 

zespołów gospodarzy.

Na zdjęciu: traktorzysta Slanisław Podborny ze Spółdzielni Kółek 
Rolniczych w Nekli wybiera ziemniaki, (©mp)

Fot, — H. Kamza

Konińskie
ODPOWIADAMY

Utworzono

kolajną RSP
Jedenastą w tym roku zor­

ganizowaną spółdzielnią pro­
dukcyjną w województwie ko 
nińskim jest zarejestrowane 
ostatnio gospodarstw'© zespoło 
we we wsi Kiejsze w gminie 
Babiak. Statut RSP drugiego 
typu podpisało 14 rolników, 
którzy wnieśli ogółem 65,33 ha 
gruntów, do końca roku bie­
żącego przejmą jeszcze w za­
gospodarowanie 60 ha. Zało­
życielami spółdzielni są mło­
dzi rolnicy. Zamierzają się 
specjalizować w chowie bydła 
opasowego, owiec i rybactwie 
(stawy hodowlane). Przy po­
mocy własnej brygady remen 
towo-budcwlanej (wyrób pre­
fabrykatów) przeprowadzą pla 
nowane inwestycje inwentar­
skie. (emp)

go; 8.30 Co kto lubi; 9 „Demon 
z bagiennego boru” — ode. po*.; 
9.10 Przypominamy Mirian Make 
bę; 9.30 Nasz rok 77; 9.45 Konc. 
skrzypcowe; 10.35 Kiermasz płyt 
wytwórni Jugoton; 11 Zycie ro­
dzinne; 11.30 Z kronik radzieckie 
go jazzu; 12.25 Za kierownicą; 13 
Powtórka z rozrywki; 13.50 „Pan 
doktor na morzu” — ode. pow.; 
14 Ludwika Beethovena opera 
omnia; 15.10 Sabałowe bajania; 
15.30 1:1 — o sporcie rozmawiają 
B. Tomaszewski i S. Wysocki; 
15.45 Solo na klawesynie; IG Roz 
szyfrowu jemy piosenki; 16.20 Ge 
nealogia standardu; 16.45 Nasz 
rok 77; 17.05 Muz. poczta UKF; 
17.40 „Poczta dla W. Uljanowa” 
— rep.; 18 Muzykobranie; 18.30 Po 
lityka dla wszystkich; 18.45 Blues 
wczoraj i dziś; 19.15 Książka ty­
godnia; 19.35 Opera — A. Vata- 
lani: ..La Wałly”; 19.50 „Demon 
z bagiennego boru” — ode. pow.; 
20 Mini-max — czyli minimum 
słów, maksimum muzyki; 20.40 
Aud. pt. „Mapu — znaczy zie­
mia”; 21.05 Wielki pianista W.

Czytelnik z Gniezną. — Niestety 
nie znamy źródeł takich informa­
cji. Radzimy zwrócić się z zapyta­
niami do redakcji czasopisma 
„Przyjaźń” Warszawa, ul. Kre­
dytowa 5/7. (3687)

Lonia W'., Kórnik. — Nie potra­
fimy pomóc, bo w jaki sposób mo 
glibyśmy odszukać owego Zbysz­
ka, który „jest w Poznaniu w woj 
sku”?. (3647)

Grzegorz z Obornik. — Podaje- 
my adres „Cepelia” — Związek 
Spółdzielni Przemysłu Ludowego i 
Artystycznego w Poznaniu, ul. 
Ptasia 2. (3644)

Stała czytelniczka, Gniezno. — 
Porad prawnych na łamach nie 
udzielamy. (3437)

Rejonowe konkursy orki
W Wielkppotisce odbywają 

się rejonowe konkursy orki. 
Organizowane są przez gmin­
ną służbę rolną, zespoły szkół 
rolniczych, inspektorów woje 
wódżkioh ośrodków postęnu 
rolniczego, spółdzielnie kółek 
rolniczych i państwowe ośrod 
ki maszynowe. W woj. poznań 
skim zawody najlepszych era 
czy odbywały się w 10 rejo­
nach, ostatni był wczoraj w
gminie Kostrzyn.

Horowitz; 22.08 Śpiewa A. Rosie­
wicz; 22.15 Pow. w wyd. dźw.: 
„Wieczór w Bizancjum”; 22.45 Bal 
lady i romanse rosyjskie; 23 
„Spotkanie z dzieciństwem” — mi 
niatury poetyckie; 23.05 Czas re­
laksu; 23.50 Gra i śpiewa zespół 
Boom,

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 10.30, 
12.05, 15, 17, 19.30, 22.

PROGRAM IV: 6.45 Radio- 
express; 8.10 Nie tylko dla słucha 
czy w mundurach: „Funkcja pań 
stwa w okresie budowy rozwi­
niętego społeczeństwa socjalis­
tycznego”; 8.35 Olsztyński konc. 
rozrywk.; 10 Dla kl. VI (histo­
ria) — „Michał Anioł” — słuch.; 
10.30 Muz. abecadło; 11 Dla kl. 
II lic. (jęz. polski): „Poemat czy 
dramat?” — dyskusja literacka; 
11.30 J. Baker i R. Leppard — zno 
wu razem; 12.05 Czas dobrych go­
spodarzy: 12.25 Turniej kapel i 
śpiewaków lud.; 13 Dla kl. VII 
(chemia): „Opowieść o najlżej­
szym” — słuch.; 13.30 Czy znasz 
swoje prawo? — Wypadki przy

zadań społeczno-gospodarczych. Wówczas odbyła 
się także inauguracja roku kształcenia politycznego 
i powołano Wojewódzką Szkołę Aktywu Młodzieżo­
wego. Szeroka dyskusja w organizacji pozwoliła 
skonkretyzować program pod nazwą „Młodzieżowa 
sztafeta jakości”. Chodzi o jakość w każdym przed­
sięwzięciu podejmowanym przez młodzież.

Dla uczczenia 60 rocznicy Wielkiego Października 
w każdym kole ZSMP odbędą się okolicznościowe 
spotkania 1 wieczornice z udziałem weteranów ru­
chu robotniczego i budowniczych Polski Ludowej. 
Młodzież pilska będzie gromadzić pamiątki zwią­
zane z historią ruchu młodzieżowego oraz tworzyć 
izby tradycji z okazji 35 rocznicy powstania Związ­
ku Walki Młodych,

W zakładach pracy, pod patronatem ZSMP 
powoływane będą „Młodzieżowe brygady ja­
kości” ubiegające się o tytuł „Brygady im. 
Wielkiego Października”. Instancje wiejskie 
i miejskie roztoczą patronaty — nad realizo­
wanymi w województwie budowami. Przewi­
duje się takie patronaty rap. na budowie fa­
bryki domów w Trzciance oraz w budownic­
twie mieszkaniowym w Wałczu, Pile i Wą­
growcu.

Najważniejszym przedsięwzięciem będzie 
rozwinięcie inicjatywy Ochotniczych Hufców 
Pracy, które pierwsze czynami produkcyjny­
mi objęły patronat nad renowacją i upiększa­
niem Jastrowia. Będzie to zobowiązanie całej 
pilskiej młodzieży.

WŁADYSŁAW WRZASK

Targi Michałowskie 

pełne atrakcji
Przy pięknej, prawdziwie... 

letniej pogodzie Mieścisko (wo 
jewództwo poznańskie) było 
gospodarzem po raz drugi tam 
urządzonych targów Michało­
wskich, nawiązujących do wie 
kowych tradycji targów w tej 
gminie. W minioną sobotę i 
niedzielę odbyło się tam wie­
le imprez; towarzyszyło im du 
że zainteresowanie mieszkań­
ców nie tylko tej okolicy, ale 
i licznych turystów, którzy wy 
brali się tam na dwudniowy 
wypoczynek. Każdy w progra­
mie targów mógł znaleźć coś 
dla siebie.

Na jarmarku michalowskim 
zaprezentowano przede 'wszy­
stkim bogaty wybór pieczywa 
piekarzy z Mieściska i gminy. 
Wyroby te szybko znikały z 
kiermaszowych stoisk. Te zaś 
najbardziej pomysłowe two­
rzyły niecodzienną wystawę 
kunsztu piekarskiego. Inne to 
icary sprzedawane na kierma­
szu również długo nie czeka­
ły na nabywców, dzięki cze­
mu handlowe obroty dwudnio 
w ego spotkania okazały się 
rekordowe. Była nadto wysta 
wa twórczości ludowej amato 
rów tego rejowi i kiermasz 
książek.

Z imprez artystycznych naj 
większe zainteresowanie towa 
rzyszyło przeglądowi zespołów 
folklorystycznych i muzycz­
nych działających przy Pań- 
stwówych Gospodarstwach Roi 
nych w Wielkopolsce. Był to 
żywy i barwny pokaz ludo­
wych pieśni, tańców i muzy­
ki. Z koncertem wystąpili też 
w Mieścisku artyści scen poz­
nańskich.

Organizatorzy targów dowie 
dli, iż także w małej miejsco­
wości można przygotować a- 
trakcyjną imprezę dużego for 
matu, (bop)

Zwycięzcy będą ws-półzawod 
niczyć jeslenią przyszłego ro­
ku o palmę pierwszeństwa w 
poszczególnych wojewódz­
twach, aby następnie po tych 
kolejnych eliminacjach wejść 
do finału — krajowego kon­
kursu orki.. Jak wiadomo, naj 
lepsi oracze reprezentować bę 
dą nasz kraj w zawodach mię
dzynarodowych. (emp)

pracy; 13.50 Dla szkół średnich 
(biologia): „Sprawniejsze niż naj 
lepsze silniki”; 14.25 Romantyczni 
bohaterowie historii: „Tadeusz 
Kościuszko”; 15.10 Rep. pt. „Mat 
ka rodu”; 15.30 „Matysiakowie”; 
16.05 Pieśni Claude'a Debussy'cgo 
wykonują Anna Moffo — sopran 
i pianista J. Casadesus; 16.20 
Wszechnica rodzinna; 16.40 Z cy­
klu: „Postawy i działanie”; 16.50 
'Radioespress; 17 Kwadrans so­
listy; jl7.15 Aud. społ.; 17.25 Ma­
gazyn spraw studenckich; 17.50 
Piogram stereof.; 18.25 Rozmowy 
o sprawach rolnictwa; 18.40 „Le­
nino — tradycja i współczesność”; 
1 Radiów o-TV Szkoła Średnia dla 
Pracujących (biologia) sem. III: 
„Izotopy w służbie biologii i rol­
nictwa”; 19.15 Jęz. angielski; 19.30 
Dzieła G. Mahlera (stereo ogólno 
polskie); 21.17 Recital C. Bcrbe- 
rian; 22.15 R-TV Szkoła Średnia 
dla Pracujących (jęz. polski): 
„Człowiek i literatura”; 22..*>0 
Nauka i świat współczesny; 22.50 
Gra T. Mońka.

Wiadomości: 12, 16.

1 jfojewódzkie Biuro Geode­
ci zji i Terenów Rolnych w

Poznaniu swoją działal­
nością obejmuje pięć woje­
wództw: kaliskie, konińskie, 
leszczyńskie, pilskie i poznań­
skie. Stara się zaś tak godzić 
dążenia wszystkich zaintereso­
wanych, by jak najmniej zie­
mi przeznaczano na cele nie­
rolnicze. A o ziemię dooomi- 
nają się przemysł, budownic­
two. drogowcy. W jednym tyl­
ko województwie — poznań­
skim, na cele nierolnicze prze­
kazano w latach 1974—1976 po 
nad 1100 hektarów leśnvch i 
rolnych (w Poznaniu — 350 
hektarów); do roku 1980 rol­
nictwo „utraci” około 1000 he­
ktarów.

Podkreślenia godny jest, 
fakt, że staramy się odzyski­
wać ziemię dla rolnictwa. 1110 
hektarów gruntów wymaga 
rekultywacji; 260 hektarów 
zrekultywowano, do 1980 ro­
ku przybędzie 471 ha gruntów 
uzyskanych w ten sposób oraz 
179 hektarów zagospodarową- 
nych nieużytków. Zasobami 
niewykorzystanej jeszcze zie­
mi są wyeksploatowane torfo­
wiska.

Biuro Geodezji i Terenów 
Rolnych w Poznaniu dokonało 
w minionych latach powszech­
nej klasyfikacji gruntów na 
obszarze 2 060 000 hektarów, a 
ujednoliciło ewidencję 2 665 000 
hektarów gruntów.

Obecnie prace biura doty-

Kaliskie

Meble z Jarocina w pawilonie fabryki
Przy Fabryce Mebli w Jarocinie 

czynny jest od niedawna zakłado­
wy pawilon handlowy. Oferuje 
on klientom, wystawione na prze­
stronnej ekspozycji o pow. 460 m 
kwadratowych, wszystkie rodzaje 
mebli produkowanych w fabryce 
„Jarocin-2”. A więc głównie są 
tam gotowe komplety tzw. me-

Jesienne pułapki
KPT. MO LECH DOŁKOWSKI WYJAŚNIA

Pisaliśmy już na naszych łamach, że jesień to pora roku dla 
kierowców szczególna. Warunki jazdy zmieniają się często i nie 
spodziewanie, a że nie wszyscy o tym pamiętają świadczą liczne 
kolizje i wypadki. Jesień nakłada dodatkowe obowiązki na wszy­
stkich kierujących pojazdami.

— Wcześniejsze zapadanie zmroku zobowiązuje do niezwykłej 
dbałości o właściwe oświetlenie zarówno pojazdów samochodo­
wych jak i zaprzęgów oraz rowerów. Należy pamiętać, że światła 
pojazdu służą nie tylko do oświetlenia drogi przed pojazdem, ale 
określają również jego pozycję na drodze.

Niezmiernie istotną sprawą jest także dbałość o czystość i przej­
rzystość szyb, przede wszystkim podczas jazdy w deszczu i porze 
wieczorowo-nocnej. Doświadczeni kierowcy wiedzą, jak ważna 
jest czysta szyba w momencie mijania się dwóch samochodów, 
kiedy oślepieni światłdini jadącego z przeciwka pojazdu nie mo­
gą zauważyć sylwetki pieszego lub innej przeszkody, które jakże 
często jeszcze spotykamy na naszych drogach.

I jeszcze jedna przestroga: w okresie nasilonych prac palo­
wych ciągniki i wozy konne wyjeżdżające z pól na suchą jezdnię 
pozostawiają po sobie błoto, mokre liście itp., wszystko to stwa­
rza możliwość niespodziewanych poślizgów, bardzo niebezpiecz­
nych w skutkach, (ask)

„GŁOS WIELKOPOLSKI”, przedstawiciele w województwach
KALISZ: Bogdan Pardus, ul. Kazimierzowska 4, tel. 36-89.
KONIN: Wojciech Plutowski, pl. PZPR 1, tel. 243-04.
LESZNO: Tomasz Talarczyk, ul. Słowiańska 38, tel. 28-25.
PIŁA: Władysław Wrzask, ul. Okrzei 56, tel. 43-56.

I TEŁEWI11A 1
PROGRAM I: 7.20 — „Dom o pół 

nocy” — rum. film fab.p 16 — 
„Obiektyw”; 16.20 — Dziennik 

(kol.); 16.30 — Studio Telewizji
Młodych — „Kalejdoskop”; 17.10 — 
„Kółko i krzyżyk”; 17.25 — Ma­
gazyn motoryzacyjny (kol.); 17.50 
— „Nie tylko dla kobiet” (kol.); 
18.20 — W Starym Kinie: „ABC 
miłości” — cz. 1. Fragmenty pol­
skiego filmu pod tym tytułem z 
lat trzydziestych z udziałem Marii 
Bogdy, Adolfa Dymszy i Kazimie­
rza Krukowskiego; 18.50 — Radzi­
my rolnikom (kol.); 19 — Dobra­
noc dla najmłodszych i program 
dla młodzieży (kol.); 19.30 — Wie­
czór z dziennikiem (kol.); 20.30 — 
„Z życia wzięte” — odć. pt. „Nie 
zapraszaj ich więcej do nas” — 
film prod. TV czechosł.; 21.30 — 
„Jakie ładne chłopaki” — uroczy­
sty koncert, z okazji 34 rocznicy 
nowstania Ludowego Wojska Pol­

skiego (kol.); 22.30 — „Jak roze­

czą przede wszystkim: scala­
nia gruntów, pomiarów sytua- 
cyjno-wysokościowych dla zae 
patrzenia wsi w wodę, przygo­
towania dokumentacji geode­
zyjnej dla inwestycji rolnych i 
jednostek gospodarczych dzia­
łających na wsi. Domiarów 
gruntów Państwowego Fundu­
szu Ziemi, przeznaczonych do 
sprzedaży przez Bank Gospo­
darki Żywnościowej oraz po­
działu terenów budowlanych 
na wsi.

Rolnicy, ale nie tylko oni, 
tracą często niepotrzebnie czas 
tylko dlatego, że nie orientują 
się szczegółowo w przepisach 
dotyczących gospodarowania 
ziemią. W poznańskim biurze 
wiele uwagi poświęca się więc 
działalności typowo usługowej 
w zakresie wykonywania do­
kumentacji (no. map pod bu­
downictwo jednorodzinne) oraz 
obsłudze jednostek gospodar­
czych. Poza tym. dla wspom­
nianych już pięciu woje­
wództw opracowano mapy 
glebowo-rolnicze. pomagające 
w lepszym zagospodarowaniu 
użytków i ułatwiąiace plano­
wanie produkcji rolnej.

Decyzią Ministra Rolnictwa 
i Prezydium Zarzadu Główne­
go Związku Zawodowego Pra­
cowników Rolnych przyznano 
ostatnio Wojewódzkiemu Biu­
ru Geodezii i Terenów Rol­
nych w 'Poznaniu sztandar 
przechodni za zaięcie I miej­
sca w ogólnopolskim Współza­
wodnictwie n^acy. (ask)

blościanki oraz ich poszczególne 
segmenty.

Dużym udogodnieniem dla klien 
tów jest fakt, że wystarczy wy­
brać i zakupić meble, a następ­
nego dnia zostaną one dostarczone 
przez zakładowe środki transportu 
do domu pod wskazany adres.

(par)

PIESI I KimOWCT

brać aniołka” — reportaż (kol.); 
23 — Dziennik (kol.).

PROGRAM 2: 15.10 — Język an­
gielski — lekcja 2, kurs podstawo 
wy; 15.45 — Teatr Telewizji: Ga­
briela Zapolska — „Skiz” (kol. 
powt.); 17.15 — „Mój los” — ode. 
1 filmu ser. prod. TV radzieckiej. 
Trzyodcinkowy serial fab. zreali­
zowany na podstawie książki G. 
Midwaniego „Mój wujaszek Mi­
sza”; 18.25 — Kto pyta nie błądzi 
— „Turnieje rycerskie” (kol.); 

18.40 — „Teleskop”; 19 — Dobranoc 
dla najmłodszych i program dla 
młodzieży (kol.); 19.30 — Wieczór 
z dziennikiem (kol.); 20.30 — Wto­
rek melomana, Relacje z koncer­
tu inauguracyjnego tegorocznego 
Festiwalu Muzyki Współczesnej 
„Warszawska Jesień”; 21.30 — 24 
godziny (kol.); 21.40 — „Mam po­
mysł”; 22 — Latarnia czarnoksię­
ska: „Jestem niewinny” — amer. 
film fab.; 23.35 — Język niemiec­
ki, 1. 2 — Kurs podstawowy.


